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Depesze kondolencyjne

Po katastrofie
kolejowej pod Toruniem

Po zakończeniu akcji ratow 
niczej, związanej z katastrofą 
kolejową 19 sierpnia pod To­
runiem, władze wojewódzkie, 
kolejowe i milicyjne zakończy­
ły prace przy porządkowaniu 
terenów miejsca wypadku. 
Wznowiona została komunika­
cja kolejowa.

Instytucje i organizacje od­
powiedzialne za likwidację 
skutków katastrofy zapewni­
ły rodzinom o nar przybywa­
jącym do Torunia pomoc i 
opiekę.

Społeczeństwo Torunia, któ­
re spontanicznie uczestniczyło 
przy ratowaniu ofiar katastro­
fy, masowo oddaje krew do 
szpitali i punktów krwiodaw­
stwa. Spośród 22 przebywają­
cych w szpitalach, jedynie 4 
osoby są w stanie ciężkim. 
Wszyscy ranni otoczeni są tro 
skliwą opieką personelu medy 
c«nego.

Według najnowszych usta­
ch, liczba ofiar śmiertelnych 
wynosi 66 osób. Dotychczas 
zidentyfikowano 27 osób. W 
dalszym ciągu czynne są tele 
fony informacyjne w Toruniu 
243-98 oraz 280-11, w których 
można się dowiedzieć o lo­
sach ofiar katastrofy. (PAP)

Obywatelską postawę wyka- 
zało liczne grono pracowni­
ków poznańskiego Węzła PKP 
po wtorkowej katastrofie ko­
lejowej pod Toruniem. Posta­
nowiono pomóc w ratowaniu 
rannych i na ten cel wczoraj 
przed południem samorzutnie
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Przestoje w pracy utrudniają
życie mieszkańców Wybrzeża

miastach
Gdańsku, Gdyni,

Wybrzeża: 
Szczecinie,

Elblągu trwały wczoraj straj­
ki przedsiębiorstw gospodarki 
morskiej oraz niektórych in­
nych zakładów pracy. Stara­
nia kierownictw zakładów, któ 
re dążą do osiągnięcia porozu­
mienia ze strajkującymi, nie 
przyniosły dotychczas rezulta­
tu. Przebieg tych dyskusji za­
kłócony jest działalnością ele 
mentów antysocjalistycznych, 
które starają się wywierać 
swój destruktywny wpływ.

Pogarszają się warunki ży­
cia w miastach, piętrzą co-
dzienne

Piszą
PAP:

Nadal

kłopoty.
c tym dziennikarze

sparaliżowane jest ży
cie Trójmiasta i bardzo utrud 
dnione codzienne bytowanie 
jego mieszkańców. Społeczeń­
stwo jest zmęczone anormalną 
sytuacją. Mimo ofiarnej pra­
cy personelu sklepów, hurtów 
ni i transportu handlu, za­
ostrzyły się kłopoty zaopatrzę 
niowe. Bez zakłóceń odbywa 
się jedynie traktowana priory 
tetowo dostawa pieczywa i 
przetworów, mleczarskich. Je­
dynym praktycznie środkiem 
komunikacji w Trójmieście po 
zostaje kolej elektryczna. Ma­
leje ruch samochodowy wobec 
trudności w dostawach benzy­
ny. Ludzie, którzy ofiarnie 
pracują w sprawnie funkcjo­
nujących podstawowych służ­
bach komunalnych, służbie

zdrowia i w wielu innych za­
kładach, odbywają wielokilo­
metrowe . marsze, aby dostać 
się do swoich zajęć i do do­
mów. W trudnej sytuacji są 
ci, którzy przybyli do Trójmia 
sta z miejscowości dysponują­
cych wyłącznie komunikacja 
autobusową, albowiem PKS 
jest również objęta strajkiem.

W Szczecinie nie pracują za 
łogi stoczni i portu oraz kilku 
przedsiębiorstw bezpośrednio 
obsługujących mieszkańców 
miasta, co dezorganizuje ży­
cie. Najwięcej kłopotów przy­
sparza wstrzymanie komunika 
cji autobusowej i tramwajo­
wej. Od bardzo wczesnych go­
dzin rannych ludzie podążają 
pieszo do swoich zajęć. Najdo 
tkliwiej odczuwają to kobiety 
pracujące — matki, które mu 
szą, często daleko prowadzić 
lub nieść dzieci do żłobka. Z 
pełnym poświęceniem pracu­
ją załogi nandlu i zaopatrze­
nia, gazowni, ■ wodociągów, 
elektrowni i elektrociepłowni. 
Trudną sytuację ratowano 
transportem zakładowym, ale 
nie rozwiązuje to problemu.

Trzeci z kolei dzień nię wy­
jechały z zajezdni tramwaje i 
autobusy komunikacji miej­
skiej w Elblągu.' Autokary za­
kładowe pomogły, ale nie by­
ły w stanie dowieźć wszyst­
kich spieszących na pierwszą 
zmianę do pracy. Mieszkań­
ców Elbląga coraz bardziej nie 
pokoi zaopatrzenie sklepów w 
podstawowe artykuły spożyw

cze, wskutek unieruchomienia 
sieci transportowej handlu 
Gospodarze miasta skierowali 
do przewozu pieczywa i na­
biału środki ' transportowe, 
wypożyczone z innych przed­
siębiorstw. ale i tak. dostawy 
towarów są mniejsze. Nie kur 
sują autobusy PKS, także da 
lekobieżne do Warszawy i Ol­
sztyna. W następstwie tego o- 
koło 5600 uczniów szkół zbior­
czych nie dojechało w środę 
na pierwsze lekcje, pomimo 
wydatnej pomocy W forze wo­
zie ze strony PGR, SKR i ro­
dziców posiadających Samocho 
dy. Wiele kompHkacji życio­
wych mają ludzie spieszący 
na urlop lub chcący powrócić 
z urlopu autobusami PKS.

W portach i na redach Gdań 
ska i Gdyni zgromadziło się 
ponad 70 statków z różnorod­
nymi towarami, na które pil­
nie czeka krajowy rynek i za­
kłady przemysłowe. W ładów 
niach statku PLO „Mikołaj 
Rej” i „Rybnik” znajdują się 
setki ton wełny i bawełny 'dla 
łódzkich i bielskich zakładów 
włókienniczych. Frachtowce 
„Ursus” i „Staszic’’ ijje mogły 
rozładować prawię 1’1000 fon 
pasz. Na statkach ^ńa^dują się 
też cytryny, herbata, oliwa, ro 
dzynki i inne artykuły potrzeb 
ne w gospodarstwach domo­
wych.

Pociągi z węglem 1 innymi 
towarami kierowanymi na eks 
port blokują tory i bocznice 
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Silników Okrętowych Zakładów Przemysłu Metalowego 
tlski w Poznaniu mimo sezonu urlopowego pracuje naH. Cegielski w Poznaniu 

pełnych obrotach. Miesięcznie 
silniki, przeznaczone dla statków, 

niach; część trafia również dc 
Na zdjęciu: konserwacja

>nuje się tutaj średnio czter 
udawanych w naszych stocz 
। odbiorców za granicą, 
elementów silnika.

CAF — fot Staszyszyn

stocz-

Patriotyzm i gospodarność
potwierdzane codzienną pracą

O aktualnej sytuacji w kraju

Zebrania podstawowych 
organizacji partyjnych

Wczcraj rozpoczęły się we nil przedzjazdowej i w okre­
sie wyborów do Sejmu.

Na zebraniach zwraca się u- 
wągę i na fakt aktywizacji ele 
mentów antysocjalistycznych 
w tych dniach. Lansowane 
przez nie hasła godzą w pod­
stawy ustrojowe Polski Ludo 
wej, w elementarne czynniki 
naszego bezpieczeństwa i bytu 
narodowego, w nasze wspólne 
dzieło i najwyższe dobro — w 
jedność narodu. Są to też ha­
sła godzące w istocie w inte • 
resy klasy robotniczej. Lu­
dziom, którzy je głoszą ustami 
pełnymi frazesów o demokra-

wszystkich województwach ze 
brania podstawowych i oddzia 
łowyeh organizacji partyjnych, 
w trakcie których omawiana 
jest aktualna sytuacja społecz 
np-gospodarcza kraju. Szcze­
gólnie wiele zebrań odbyło się 
w środę w Warszawie, Kato­
wicach, Bielsku-Białej, Często 
chowie. Ich podstawą są wnio­
ski i wskazania, wypływające 
z przemówień I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka i pre­
zesa Rady Ministrów Edwar­
da Babiucha, jak również tre- 
sti zawarte w liście, skierowa­
nym do wszystkich podstawo- cji, prawach człowieka, obro- 
wych i oddziałowych organiza ńfe interesów ludzi pracy,
cji partyjnych, do wszystkich 
członków partii, przez Sekreta 
riat KC PZPR. Z głęboką tro-
ską i powagą omawiane są 
trudne problemy wobec któ­
rych stanął nasz kraj, zwłasz­
cza na tle przerw w pracy w 
szeregu ziakładów. W tym kon 
tekście na zebraniach formu­
łuje się zadania poszczegól­
nych organizacji partyjnycn 
na ich macierzystym terenie. '

Przypomina się, że potrzebę 
energicznego i szybkiego roz­
wiązywania narosłych proble­
mów społecznych w pełni u- 
względniały uchwały VIII Zjaz 
chi partii i opracowany na 
ibh podstawie rządowy pro­
gram porządkowania gospo- 
tjarki narodowej. Zmierzały 
ońe do stworzenia warunków 
wzrostu efektywności gospoda 
rowania, poprawy zaopatrze­
nia rynku, stabilizacji kosz­
tów utrzymania, likwidowa­
nia nadmiernych nierówności 
w dochodach i realizacji uza­
sadnionych postulatów ludzi 
pracy, zgłoszonych w kampa-

idzie w istocie o sianie zamę­
tu w społeczeństwie i podwa­
żanie naszych zasad ustrojo­
wych. Zwraca się uwagę, że 
działalność tych ludzi może 
przynieść Polsce osłabienie 
jej niepodległości i bezpieezeń 
stwa i wiarygodności u sojusz 
ników. Istnieje więc koniecz­
ność dania odporu tym siłom, 
które chcą wykorzystać dla 
swoich celów niezadowolenie 
strajkujących robotników.

Podkreśla się, iż jak stwier­
dzili w swoich przemówie­
niach Edward Gierek i Ed- 
ward Babiuch, podjęte zostały 
doraźne decyzje, wychodzące 
naprzeciw postulatom dotyczą 
cym płac i kosztów utrzyma­
nia.

Najważniejszą dziś sprawą 
— akcentuje się na zebra­
niach jest zapewnienie nor­
malnej, rytmicznej pracy ła­
du, porządku i dyscypliny w 
zakładach produkcyjnych, u- 
rzędach, instytucjach gospo­
darki komunalnej, na każdym
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Inicjatywy pokojowe
przed madryckimi
debatami KBWE

Ważnym krokiem w kierun­
ku ugruntowania podstaw po­
koju w Europie, wykonywa­
nia przez wszystkie państwa 
— uczestników KBWE ich zo­
bowiązania, że podejmować 
będą skuteczne środki prowa­
dzące do osłabienia konfronta­
cji militarnej i rozbrojenia w 
Europie, może się stać zwo­
łanie konferencji w sprawie 
odprężenia militarnego i roz--
brojenia pisze dziennik
,,Prawda” z 20 sierpnia w ar­
tykule poświęconym zbliżają­
cemu się spotkaniu w Madry­
cie.

Dziennik przypomina, że propo­
zycja zwołania takiej konferencji 
została złożona już w maju 1979 
roku w Budapeszcie przez komi­
tet ministrów spraw zagranicz­
nych Państw — Stron Układu 
Warszawskiego. W grudniu 1979 
roku inicjatywa ta została rozwi­
nięta na berlińskim posiedzeniu 
komitetu. Na jubileuszowej nara­
dzie Doradczego Komitetu Poli­
tycznego w maju br. uściślono ją 
jeszcze bardziej. Poparta została 
propozycją Polski, aby konferen­
cję w jprawie odprężenia mili­
tarnego i rozbrojenia w Europie 
zwołać do Warszawy.

Prawie wszystkie kraje europej- 
stóe przejawiły zainteresowanie 
przeprowadzeniem takiej konferen­
cji. (PAP)

Rytmiczna i wydajna praca 
w zakładach przemysłowych 
jest obecnie podstawowym 
warunkiem, umożliwiającym 
spokojne rozwiązywanie naro 
słych problemów i trudności 
społeczno - gospodarczych. Ro 
zumieniu tej zależności towa­
rzyszą starania o pełne wyko 
nanie zadań produkcyjnych. 
Z tym większą też troską w ze 
spotach robotniczych dyskutu 
je się o sytuacji, jaka panuje 
na Wybrzeżu. Jej konsekwen 
cje odczuwają pośrednio załogi 
szeregu fabryk i przedsię­
biorstw, wskutek opóźnienia 
dostaw surowców i materia- 

■ łów, a także wywiązania się 
ze zobowiązań eksportowych. 
Między innymi w Siedleckich 
Zakładów Przemysłu Dziewiar 
skiego ..Karo” wysłano w u- 
biegłym tygodniu do Gdańska 
dużą partię bielizny, którą 
miano wyekspediować stat­
kiem dla zagranicznego odbior 
cy. Dotychczas brak potwier 
dzenia wysyłki tego towaru.

Dcfore wyniki osiągają w 
tych dniach górnicy kopalń wę 
gla kamiennego. W ciągu 20 
dni sierpnia wydobyli oni prze 
szło 11 min ton tego cennego 
paliwa, przekraczając zadania 
o około 19 000 ton. Pracując 
rytmicznie od początku roku 
polskie górnictwo dostarczyło 
już przeszło 131 min tefo węg 
la. W pełni realizują swoje za 
dania m. in. górnicy kopalń: 
„Ziemowit”, „Jaworzno” „Brze 
szcze”, „Czerwone Zagłębie”, 
„Wieczorek”, „1 Maja”, „Ha­
lemba”, „Makoszowy” i „No­
wa Ruda”.

Dcfore wyniki osiągają rów 
nież hutnicy Huty Aluminium 
w Skawinie (woj. krakowskie). 
Wczoraj opuściło zakład 8 wa 
gonów aluminium, natomiast 
dla Huty Aluminium w Ko­
ninie wyekspediowano 4 wa 
gony masy anodowej. Dwuty 
sięczna załoga „Skawiny” o- 
bok aluminium, którego dzień 
nie wytwarza się tu 170 ton

produkuje również kamienie 
jubilerskie i techniczne. Z tych 
ostatnich wyrabia się m. in. 
elementy do maszyn włókien 
niczych.

Podobnie jest w Poznaniu. 
Dobre wyniki osiąga załoga 
Poznańskich Zakładów Kon­
centratów Spożywczych „Ami 
no”. Dzięki rytmicznej pracy 
załogi, której większość sta­
nowią kobiety zakład ten do­
starczył wczoraj na rynek 35 
ton makaronu, 25 ton koncen 
tratów obiadowych. IB ton. 
płatków ryżowych oraz 10 ton 
przyprawy w płynie.

Nadal w niezwykle trudnych 
i bardzo zróżnicowanych wa­
runkach przebiegają będące 
na półmetku prace żniwne. Nie 
zniechęca to jednak rolników 
i pracowników SKR oraz tech- 
nicznęgo zaplecza rolnictwa, 
którzy pokonując ogromne trud 
ności. bez chwili odpoczynku 
odrabiają spowodowane dłu­
gotrwałymi opadami i powo­
dziami opóźnienia przy zbio­
rach zbóż i innych pilnych pra 
cach palowych.

W dzień od świtu do póź­
nych godzin nocnych trwa in­
tensywna praca w polu przy 
koszeniu, suszeniu i zwożeniu 
zbóż oraz drugiego pokosu 
traw. Jednocześnie około 
400 000 hektarów ściernisk ob­
siano poplonami. abv uzupeł­
nić niedobory pasz treściwych 
spowodowane niższymi zbiora­
mi pierwszego pokosu traw. 
Z każdym dniem coraz więcej 
gospodarstw przystępuje' do 

. siewu rzepaku oraz przygoto­
wywania pól pod jesienne za­
siewy zbóż ozimych; Nocą me­
chanicy dokonują przeglądów 
i napraw maszyn żniwnych, 
wykazując wiele pomysłowości 
i zaradności w przypadkach 
braku licznych części zamień 
nych.

W miarę postępu w pracach 
żniwnych wzrastają dostawy 
ziarna $ tegorocznych zbiorów 
do punktów skupu. (PAP)

krótko + krótko + krótko * krótko + krótko + krótko + krótko > krótko

Przyjacielskie kontakty

Blisko 30-letnie serdeczne kon­
takty i owocna wszechstronna 
współpraca łączy górników kopal 
ni „Lenin” w Mysłowicach-Weso-

wiązane z ograniczeniem strate­
gicznych zbrojeń nuklearnych, 
odprężenia w Europie, nierozpjze 
strzeniania broni jądrowej oraz 
rozwoju krajów Trzeciego Świa­
ta.

lej górnikami radzieckimi,
zwłaszcza z obwodu donieckiego. 
Współdziałanie zapoczątkowane zo 
siało dostawami dla mysłowickiej 
kopalni pierwszych w polskim 
przemyśle węglowym radzieckich 
kombajnów typu „Donbas”. Ozna 
czało to podjęcie mechanizacji 
najtrudniejszych frontów górni­
czej pracy w naszym kraju.

Konferencja Pugwash

W środę na zamku Nijenrode 
w Bruekelen koło Utrechtu róz- 
rozpoczęły się za zamkniętymi 
drzwiami tygodniowe obrady 30 
konferencji Pugwash z udziałem

Spotkanie młodzieży

Pięć dni radości, muzyki i tań
Kuca przeżyje młodzież NRD 1 

by w czasie spotkania przyjaźni
w Rostocku od 20 do 25 sierpnia. 
Dla sześciu tysięcy uczestników 
tego spotkania: gospodarzy — mlo 
dzieży z FDJ oraz gości kubań­
skich studiujących, pracujących, 
lub uczących się obecnie w NRD, 
przygotowano ponad 100 różnego 
rodzaju imprez.

Jak informuje agencją Pars, 
w środę prezydent Jranu, Abbl- 
hasan Bani Sadr, oficjalnie mia,- 
“_y__ —„nr—Jj AM Hadłafe

125 naukowców z 40 państw. O 
mówią oni problemy pokoju i 
wojny, w szczególności kwestie riówał Mohanmiada

premierem Irańskiej Republiki Is- 
, łamskiej.

Niepokoje w Gwatemali

Z Gvzatemali nadal nadchodzą 
informacje o 'napiętej sytuacji 
w tym kraju. We wtorek zaata 

/ kowano samochód wiozący wice 
ministra spraw wewnętrznych. 
Rzucono granat ręczny, a wóz 
ostrzelano z karabinu maszyno­
wego. Wiceminister nie odniósł
ran ale osoby towarzyszące 
w ciężkim stanie odwieziono 
szpitala.

Katastrofa samolotu

mu 
do

na265 osób znajdujących się ... 
pokładzie saudyjskiego samolotu
pasażerskiego poniosło, jak się 
przypuszczą, śmierć podczas przy 
njusowego lądowania na lotnisku 
w Rijadzię, Samolot eksplodo­
wał. Przybył da k Karaezi. Rl-

lot alarmował wcześniej, że w sa 
molocie wybuchł pożar.

Powodzie w Pakistanie
Rząd pakistański ogłosił Lahore 

i okolice miasta rejonem klęski 
żywiołowej w związku z następ­
stwami powodzi, spowodowanych 
ulewnymi deszczami. Według 
napływających z tego rejonu da­
nych, zginęły 32 osoby, a setki 
domów mieszkalnych i zabudo­
wań uległo zniszczeniu.

Afgańskie oświadczenie
Rozmiary obcej ingerencji w 

sprawy wewnętrzne Afganistanu 
rozszerzają się. W uzbrojeniu 
rebeliantów pojawiły się nowe ro 
dzaje broni, w tym chemicznej, 
produkowanej w krajach zachód 
nich, Chinach i Egipcie, których 
nie sprzedaje się na wolnym ryn 
ku — głosi oświadczenie rządu 
ARp .ogłoszone w środę na koń* 
florena*# prasowej w Kabulu.



GŁOS WWLKOPOUKI

570000 maluchów po raz pierwszy w ławkach

FI opiero dwa tygodnie 
U trwają żniwa, a już 
skosaono ponad półtora mi 
Ilona hektarów. Przyzwy­
czailiśmy się do rekordów 
dobowych górników, do re 
kordów przeładunków. W 
tym roku pobili rekord roi
nicy ileż godzin trwa
ich produkcyjna zmiana, 
ile godzin przesypia w te 
żniwa dorosła rolnicza ro­
dzina.

W wielu regionach 
ny mogą być w tym 
dużo większe niż W
ubiegłym. Mogą 
trzeba je zebrać.

plo- 
roku 
roku

ale
Trzeba

— chociaż zawodzi kom­
bajn i żniwiarka, chociaż 
bywa, że kosić można tyl­
ko kosą i sierpem.

Dużo się mówi i pisze w 
tym roku o rolnikach, bo 
wszyscy z troską i szacun­
kiem patrzymy na ich ha­
rówkę, jakie] nie mieli od 
lat. Pisze się o rolnikach, 
nie pisze się o kobiecie 
wiejskiej. Kobieta wiejska 
— między, kuchnią, parni- 
kiem, oborą, pralką i ko­
łyską — znajduje przecież 
czas i na to, żeby stawiać 
kopki i machać sierpem. 
Czy potrafimy docenić pra 
cę wiejskiej kobiety? Nie 
czeka ona na nasze kom­
plementy, ale ileż, razy cze 
ka pod sklepem wiejskim. 
Czeka kiedy przywiozą 
chleb, bo zbierając go z po 
la nie ma czasu'piec sama, 
czeka kiedy pani sklepowa 
wróci z geesu, od lekarza, 
z zarządu, z magazynu, kie 
dy pani sklepowa wróci z 
przerwy obiadowej.

Nie trzeba więc „zagrze­
wać'1 w tym roku do pra­
sy rolników, ale ciągle trze 
ba dosłownie poga­
niać tych wszystkich któ 
rzy kradną czas rolnikom. 
Kiedy rolnik stoi w kolej 
ce do sklepu, do magazy­
nu, do SKR-u, do urzęd­
niczki w gminie — wtedy 
na polu może się marno­
wać chleb.

AT

Uczniowie szkól podstawowych
rozpoczęli nowy rek nauki

Wczoraj w szkołach podsta­
wowych rozpoczęły się zajęcia 
lekcyjne. Po przerwie wakacyj 
nej dla ponad 4 min uczniów 
zadźwięczał pierwszy dzwonek 
szkolny, obwieszczający nowy 
rofc nauki.

W niektórych okręgach wiej 
skich. z uwagi na spiętrzenie 
prac żniwnych, kuratorzy zez­
wolili na przesunięcie terminu 
rozpoczęcia zajęć szkolnych — 
aby uczniowie mogli pomóc w 
pracach gospodarskich. Doty­
czy to m. in. szkół na terenie 
10 gmin w województwie rze­
szowskim. Częściej jednak ucz 
niowie klas starszych na wsi 
po prostu będą zwalniani z 
lekcji do prac żniwnych.

Również na Wybrzeżu dzie-

ci podążyły do szkół; jedynie 
w Gdańsku, z uwagi na trudno 
ści komunikacyjne spowodowa 
ne strajkiem termin rozpoczę­
cia zajęć szkolnych został prze 
sunięty.

W wielu miejscowościach 
dzieci 'rozpoczęły naukę w no 
wo wzniesionych budynkach 
szkolnych, otrzymały nowe 
świetlice, stołówki, boiska, sa­
le gimnastyczne. Budowlani na 
ogół wywiązali się z prac re­
montowych, jakkolwiek nie 
wszędzie zostały one ukończone 
i często na zewnątrz budynków 
są jeszcze prowadzone. Niektó­
re — dotyczy to remontów ka 
pitalnych, związanych z grun­
towną przebudową — przecią­
gną się do końca roku.

Na wsi ponad 85 procent dzie 
ci uczy się już w zbiorczych 
szkołach gminnych; w sumie 
podjęło na wsi pracę około 
1 780 tego typu placówek. Z 
nowym rokiem szkolnym od­
dano do dyspozycji młodzieży 
27 nowo wybudowanych szkół 
gminnych. W wielu innych 
przybyły nowe pomieszczenia.

Po raz pierwszy podążyło do 
szkół około 570 000 uczniów 
klas pierwszych, którzy uczą 
się według nowych programów 
W tym roku szkolnym refor­
mą objęci zostaną uczniowie 
klasy III, dla których przygo­
towano nowoczesne pracownie 
i pomoce naukowe. (PAP)

Z homilii prymasa Polski
W ubiegłą niedzielę w Wam­

bierzycach na Dolnym Śląsku 
odbyły się uroczystości reiigij 
ne, w których wziął udział 
prymas Polski kardynał Ste­
fan Wyszyński.

W wygłoszonej homilii pry­
mas nawiązał do sytuacji spo 
łeczno - gospodarczej kraju 
stwierdzając: „Przez ziemię 
nie idzie się bez cierni, krzy­
ża i udręk, bez pracy i tru­
dów. Pragnę przypomnieć co 
jest potrzebne naszej Ojczy­
źnie, aby zapanował spokój i 
równowaga, której uczymy się

kontemplując postać pokor­
nej Pani Wambierzyokiej. Po 
pierwsze, pracować rzetelnie 
w poczuciu odpowiedzialności 
sumienia. Po drugie, nie trwo 
nić i nie marnować, ale o- 
szczędzać, bo pamiętajmy, je­
steśmy narodem ciągle jeszcze 

na dorobku. Nikt nas w tym nie 
zastąpi, nie wyręczy. Po trze­
cie, mniej pożyczać, ale i 
mniej wywozić, natomiast le­
piej zaspokajać wszystkie po­
trzeby narodu, a więc potrze­
by moralne, społeczne, reli­
gijne, kulturalne i gospodar­
cze”. (PAP)

0 aktualnej sytuacji w kraju
Dokończenie ze str. 1

stanowisku prący. Należy z ca 
łą konsekwencją dążyć do
realizacji zadań bieżącego ro­
ku, przywiązując szczególną 
wagę do produkcji na zaopa­
trzenie rynku wewnętrznego. 
Jest to bowiem droga tworze­
nia możliwości skutecznego

rozwiązywania nabrzmiałych 
proolemów, przysparzania po­
trzebnych dóbr.

Mówiono też o potrzebie po­
głębiania dyskusji i poszuki­
wania najlepszych metod pra­
cy partyjnej — aby rozwiązy 
wać nabrzmiałe problemy. 
Członkowie partii muszą przo­
dować w aktywności. (PAP)

w 
a

Przestoje w pracy
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obrębie węzłów portowych, 
także szlaki w głębi kraju,

Zagraniczne echa 
wydarzeń w Polsce

W ostatnich tygodniach, a 
szczególnie w ostatnich dniach, 
■w całym świecie poważnie 
wzrosło zainteresowanie sy­
tuacją wewnętrzną Polski. 
Prasa krajów socjalistycznych 
informuje o napięciach spo­
łecznych w naszym kraju oraz 
szeroko zrelacjonowała prze­
mówienia E. Gierka i E. Ba­
biucha. Środki masowego prze 
kazu Zachodu oprócz licz­
nych informacji, zamieszczają 
wiele komentarzy, których ton 
— poza nielicznymi wyjątkami 
— można sprowadzić do 
wspólnego mianownika. W po 
ważnych dziennikach burżua- 
zyjnych coraz częściej wyraża 
się pogląd, że Zachód śledzi 
wydarzenia w Polsce z troską 
i niepokojem, ponieważ z róż­
nych względów jest zaintereso 
wany tym, by Polska była kra 
jem stabilnym, silnym, wol­
nym od wstrząsów. Gwoli ści 
słości trzeba również stwier­
dzić, że pojawiają się również 
artykuły pisane w duchu nie 
r.awiści do Polski Ludowej o- 
raz karmiące czytelników plot 
kami w imię zaspokajania wy 
mogów sensacyjności.

Dziennik „Koelner Stadt 
Anzeiger” zastanawia się, w 
jakim stopniu splot wydarzeń 
w Polsce może obchodzić RFN 
i dochodzi do konkluzji, że Re 
publice Federalnej potrzebni 
są w Europie stabilni sąsie­
dni, i że prawda ta odnosi się 
przede wszystkim do Polski.

Zwraca się uwagę, że w wy 
wiadzie udzielonym niedawno 
dziennikowi „Frankfuiter 
Rundschau” kanclerz RFN 
Helmut Schmidt twierdził m. 

z in.: „Nie zdradzę tajemnicy, 
jeśli powiem, że nie tylko Re-

publika Federalna lecz rów­
nież rządy w Ameryce i w in 
Dych krajach zachodnich są 
głęboko zainteresowane po­
myślnym rozwojem Polaki i 
Polaków. Polska Rzeczpospo­
lita Ludowa istotnie przeżywa 
trudną fazę swego rozwoju go 
spodarczego. Trudności te wy 
wołane zostały w większości 
nie przez polską politykę gos­
podarczą i finansową, lecz 
przez niesłychane trudności, 
jakie przeżywa gospodarka 
światowa, co odbiło się nie tyl 
ko na sytuacji w Polsce, lecz, 
także w Stanach Zjednoczo­
nych, we Włoszech, Anglii, a 
także w Republice Federalnej, 
aczkolwiek w znacznie mniej­
szym stopniu.

Przebywający w Sztokhol­
mie z wizytą lord Carrington 
stwierdził w odczycie wygło­
szonym we wtorek w instytu 
cie spraw międzynarodowych: 
„Powinniśmy zachować ma­
ksymalną ostrożność, aby nie 
mieszać się w sprawy wew­
nętrzne innego kraju, niezależ 
nie od naszych sympatii”.

Z taktownej powściągliwoś 
ci, jaką wykazują dotychczas 
politycy zachodni wyłamała 
się — jak można było zresztą 
oczekiwać — chadecja zacho- 
dnioniemiecka z jej kandyda­
tem na kanclerza Franzem 
Josefem Straussem. Przywód­
ca chadecki wystąpił wobec 
władz bańskich wręcz 7. żąda 
niem by obrały polityką... 
szantażu, presji gospodarczej 
na Polskę w imię wymuszenia 
ustępstw politycznych, które 
zadowoliłyby chadecję.

Szerokim echem w zachod­
nich środkach masowego prze

kazu odbiły się radiowo-tele­
wizyjne wystąpienia Edwar­
da Gierka i premiera Edwar­
da Babiucha. Poza obszerny­
mi, wieloodcinkowymi stresz 
czerniami niektóre agencje po 
dały nawet pełny tekst wystą 
pienia I sekretarza KC PZPR, 
co w zachodnich środkach 
przekazu zdarza się niesłycha 
nie rzadko. W relacjach z tych 

. wystąpień eksponowano szcze 
golnie dwa elementy: że wszel 
kie podwyżki płac muszą być 
bezpośrednio powiązane ze 
wzrostem produkcji, oraz, że 
w dialogu władzy ze społe­
czeństwem nie ma i nie będzie 
miejsca dla sił antysocjalis­
tycznych. Podkreślano też, iż 
w swym przemówieniu Ed­
ward Gierek mówił dużo o pa 
nującym w Polsce klimacie 
dialogu, demokracji, toleran­
cji i współpracy wszystkich 
Polaków.

Konserwatywna „Svenska 
Dagbladet” pisze, że niezależ­
nie od wyników strajków na 
Wybrzeżu .„spowodują one 
dalsze pogorszenie sytuacji 
gospodarczej Polski. Ewentu­
alne nowe pożyczki i kredyty 
będą na pewno powiązane z 
bardzo trudnymi warunkami”.

Wielu komentatorów za­
chodnich podkreśla dążenie 
społeczeństw tych krajów do
kontynuowania dialogu
Wschód — Zachód w normal­
nych warunkach, czemu nie 
sprzyja nabrzmiewanie kctn- 
fliktu. Dlatego też z wyjąt­
kiem sił prawicowych, skraj­
nie konserwatywnych, które 
zawsze były przeciwnikami 
klimatu odprężenia w Euro­
pie, hołdując zasadzie „im 
gctrzej tym lepiej” . — realis­
tycznie myśląee koła burżua 
zyjne wychodzą z założenia 
że stabilna, wolna od wstrza 
sów Polska leży w interesie 
całej Europy. (PAP)
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Rozpoczął się sopocki 
„Festiwal Interwizji"

Nietypowo, bo pozakonkur- 
sową „Piosenką olimpijską” w 
wykonaniu fińskiego wokali­
sty i kompozytora ' Tapani 
Kansy, rozpoczął się wczoraj 
w Operze Leśnej w Sopocie 
IV Festiwal Interwizji. O 
główne trofea „Grand Prix 
ubiega się ponad 30 wy­
konawców z 21 krajów Euro­
py, Azji i Ameryki.

'Pierwszą część wieczoru wy 
pełnili uczestnicy konkurso­
wych organizacji telewizyj­
nych, którym akompaniowali: 
Orkiestra Telewizji Czechosło 
wackiej pod dyr. Vaclava Za- 
b rudnika i grupa wokalna Lu 
domira Panka. Po przyjętej 
serdecznie piosenkarce hisz- 
nańskiej Glorii oraz zespole 
..Regards” ze Szwajcarii, na 
estradzie pojawiła się Klari 
Katona, znana dobrze w Pol­
sce. pełna temperamentu Wę­
gierka. Aplauz publiczności 
wywołał występ Mariki Gom- 
bitcvej z Czechosłowacji. W 
tej części wystąpiła reprezen­
tantka NRD Ute Freudenberg 
z „Flefant”.

Po przerwie przedstawili 
się pierwsi czterej artyści, 
współzawodniczący o „Grand

zwłaszcza magistralę Śląsk — 
Porty. Wyłączone zostały z 
eksploatacji setki wagonów to 
warowych. Niektóre mniejsze 
statki opuściły nasze porty na 
własne ryzyko bez pomocy ho 
lowników i pilotów. Nie mo­
gą tego jednak zrobić wielkie 
zbiornikowce z ropą naftową 
dla gdańskiej rafinerii.

Niełatwo będzie stoczniow­
com, mającym w tym roku 
ogromne zadania produkcyjne, 
odrobić czas stracony w trak­
cie przestojów. Większość pro 
dukcji okrętowej przeznaczo­
na jest na eksport, mający w 
obecnej sytuacji płatniczej 
kraju ogromne znaczenie.

Przerwy w pracy w szcze­
cińskim porcie spowodowały 
poważne opóźnienia i straty 
związane z rozładunkiem ryb 
na zaopatrzenie rynku. Opóź­
nienia w rozładowaniu panam 
skiego statku „Rosę Malow” — 
skierowanego w końcu do Swi 
noujścia — kosztowały Przed 

siebiorstwo Transportowe Rybo 
łówstwa „Transocean” około 
9 000 dolarów. Podobne koszty 
poniesione zostaną w przypad 
ku innych jednostek oczeku­
jących na rozładunek. Warto 
podkreślić, iż rybacy z „Trans 
oceanu” sami pomagają przy 
załadunku statków. Pomagają 
im także załogi statków.

Straty, wynikające z prze­
stojów zakładów przemysło­
wych i budowlanych woje­
wództwa szczecińskiego szacu 
je się na około 75 min złotych 
dziennie. Fabryka Mechaniz­
mów Samochodowych „Pol- 
mo”, wytwarzająca poszukiwa 
ne podzespoły i części samo­
chodowe, nie dostarcza w ten 
sposób produktów wartości 
7,5 milionów zł na dobę. Po­
nad 4 min zł na dobę tracimy 
w wyniku zatrzymania pro­
dukcji papieru, którego brak 
dotkliwie odczuwamy; w szcze 
cińskich zakładach „Skolwin”. 
około 3,3 min zł wynosi war­
tość niezrealizowanych w cią­
gu dnia robót budowlano-mon 
tażowych przez Szczeciński 
Kombinat Budownictwa Ogól 
nego nr 1. (PAP)

telefony
donoszą

• Awaria nastawnika w tramwa 
ju linii „3” na moście Dworco­
wym była przyczyną wstrzyma­
nia ruchu tramwajowego w tym 
rejonie. Krótka przerwa (15.27 do 
15.40) spowodowała jednak spore 
zakłócenia w komunikacji.

• Na skrzyżowaniu ulic Głogow 
skiej i Krzywej w Poznaniu zo-
stała Ciężko 
na przejściu 
Fiat” 128p.

• Również

ranna kobieta, którą 
dla pieszych potrącił

w Poznaniu, na ul.
fowarowej przy ul. Gwardii Lu­
dowej kierujący „Fiatem” 125p 
doprowadził do zderzenia z' tak-

Prix de Disque’ł. Wespół z Po 
znańską Orkiestrą Rozrywko* 
wą Polskiego Radia i Telewi­
zji pod batutą Zbigniewa Gór 
nego, tegoroczny turniej wy­
twórni płytowych rozpoczął 
Amerykanin, reprezentujący 
holenderską firmę „Polydora”, 
Jimmy Lawton.

Po dość bezbarwnym wystę 
pie Japonki Johko Maeno. dy 
ńamicznie śpiewał Francuz 
Jean Francois Doli. Konkurso • 
wą prezentację pierwszego 
dnia zwiększyła Izabella Tro­
janowska z „Budką suflera’.

Tego lata na sopockiej^ es­
tradzie dominują piosenki dy­
namiczne, dyskotekowe, co po 
twierdził recital znanej ame­
rykańskiej wokalistki Glorii 
Gaynor, zamykający wczoraj­
szy koncert.

Finałem pierwszego dnia fe­
stiwalu w Operze Leśnej był 
wvbór pretendenta do nagro­
dy międzynarodowej publicz­
ności Interwizji. Nie zdradzę 
kogo wyróżniono największą 
liczbą głosów. Kto ciekawy — 
dowie się z dzisiejszej re­
transmisji telewizyjnej.

WOJCIECH NENTWIG

Po katastrofie kolejowej
pod Toruniem

Dokończenie ze str. 1
oddawano krew. Zgromadzono 
jej 10 litrów od 39 pracowni­
ków jednostek kolejowych we 
Franowie — stacji, lokomoty- 
wowni oraz wagonowni. Dar 
ten natychmiast przetransoor- 
towano do Torunia, deklaru­
jąc gotowość zorganizowania 
jeszcze jednej takiej akcji.

(bop)
iż

W związku z tragiczną ka­
tastrofą kolejową, która wy­
darzyła się w pobliżu Torunia, 
depeszę kondolencyjną w imię 
nlu Rady Ministrów ZSRR i 
własnym z wyrazami głębokie 
go ubolewania i współczucia 
rodzinom osób, które zginęły 
w wypadku, nadesłał przewód 
niczący Rady Ministrów 
21SRR Aleksiej Kosygin na rę 
ce prezesa Rady Ministrów 
Edwarda Babiucha. W imie­
niu Prezydium Socjalistycznej 
Federacyjnej Republiki Jugo­
sławii i własnym, wyrazy głę 
boki ego współczucia przesłał 
przewodniczący Prezydium 
SFRJ Cvijetijn Mijaitovic do 
przewodniczącego Rady Pań­
stwa Henryka Jabłońskiego,

Rady Państwa i rodzin ofiar 
katastrofy.

☆
Lista dotychczas zidentyfiko­

wanych osób — ofiar katastrofy 
pod Toruniem:

Danuta Grochocka (Wałcz), A- 
dam Gmitcrak (Biskupiec Pomor­
ski), Marian Markiel (Włocławek), 
Janina Markiel (Włocławek), Wa­
cława Swiąciak (Bełchatów), Da­
nuta Swięciak (Bełchatów), Cze­
sław Madejewski (Bełchatów), Vio 
letta Swiętlicka (Włocławek), 
Barbara Gasis (Włocławek), Agnie 
szka Gasis (Włocławek), Alicja 
Bekier (Łódź), Józef Głowiński 
(Toruń), Grzegorz Zieliński (Byd­
goszcz), Wojciech Kula (Piła), Sta 
nisława Stola (Łódź — Widzew), Je 
rzy Sikorski (Toruń), Bogumiła 
Sikorska (Toruń), Leszek Sikor­
ski (Toruń), Ireneusz Sikorski 
(Toruń), Mirosław Śpiewak (To­
maszów Mazowiecki), Józef Matu- 
siak (gm. Topolka woj. włocław­
skie). Barbara Matusiak (gm. To­
polka woj. włocławskie), Marek 
Frąckiewicz (Włocławek), Elżbie­
ta Raniszewska (Grabie, gra. Ale­
ksandrów Kujawski woj. włocław 
skie), Jadwiga Kowalska (Grabie, 
gm. Aleksandrów Kujawski, woj. 
włocławskie), Tadeusz Kociak (A- 
leksandrów Łódzki). Henryk Ró­
żański (Sierpc). (PAP)

Opozycja przeciwko 
referendum w Chile

Z dnia na dzień rosną w Chile 
szeregi opozycji przeciw referen 
diim, którego przedmiotem ma 
być projekt narzuconej przez jun 
tę gen. Pinocheta nowej konsty­
tucji, legalizującej wojskowy re­
żim dyktatorski w tym kraju. 
Szczytem cynizmu junty jest takt, 
iż referendum to wyznaczono na 
rocznice obalenia rządu prezyden 
ta Salvadora AUende, czyli na 
dzień U września bieżącego roku.
- Na stronę przeciwników refe­
rendum przechodzą coraz liczniej
koła polityczne środowiska
związkowe Chile, wzywając spo­
łeczeństwo. do głosowania na nie. 

PAP

sówką, której dwóch pasażerów 
doznało obrażeń.
• Zbyt szybka jazda na śliskiej 

nawierzchni była przyczyną wy­
padku na ul. Zamenhofa w Po­
znaniu. „Fiat” i25p uderzył w tył 
innego samochodu tej samej mar 
ki: kierująca nim przebywa w 
szpitalu.
• W Pile przy ul. Roosevelta 

zapaliło się wyposażenie mieszka­
nia. Przyczyną pożaru było żwar 
cie w dzwonku elektrycznym.
• W Kole nietrzeźwy kierowca 

„Zuka” doprowadził do zderze­
nia z motocyklem, którego kie­
rowca w ciężkim stanie przebywa 
w szpitalu. .
• W Koninie, na ul. Slesińskie 

ranny został motocyklista, któr 
zderzył się z autobusem.
• Od Iskry z komina w Rytlne 

(Konińskie) kpalił się budynek gos 
podarczy. (jz)

Mały Lotek
L

5,

II

3,

LOSOWANIE

7, 16, 25, 30

LOSOWANIE

13, 17, 28, 35

Końcówka banderoli 2244

Express-Lotek
5, 24, 26, 28, 41

POGODA
Poznańskkie Biuro Prognoz In­

stytutu Meteorologii 1 Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dzisiaj 
w Wlelkopolsce: zachmurzenie 
duże z przejaśnieniami, okresami 
opady deszczu.

Temperatura minimalna od 11 
do 13 stopni; maksymalna od 18 
do 20 stopni; wiatry słabe 1 h- 
'niarkowane, zachodnie.

Wczoraj o godzinie 18 sano- 
owano następujące temperatury: 

‘v Kaliszu i Koninie — 15 stopni, 
* Lesznie i Piie _ u, w Pozna-

— 13 stopni; ciśnienie 154,6 
’•»” tj. 1002 hPa.

Pzfcłefszy strofo Intoanocyjny 
pracował- Andnel Skrzypczak,

O z e N N • K R O 8 O T N • C Z E J S P O t D Z E L N i WYDAWNICZEJ „P R A S A - K S < Ą Z K A - RU C H"; POZNAM, UL GRUNWALDZKA 19 
Wydowco: Komb not Wydowniczo-Koi portnżowy RSW Teletocy- ^00-41 Igczy Prenumerata: wpłaty przyjmują • pew 

„praso—Ksiażk a-Ruch” oraz urzędy pocztoweH dore- 
nta)C Don^^'0 1° każde9° ^esięco (z wyjątkiem grud- 

(26 zł) kwarta! (78 zł) półrocze (156 zł).
______ 1 n e k s n* 35028 t-4

Marian Flejńerowici,
(zastępco red naczelnego) Tadetm Kaczmarek (sekr®. 
tarł reduł cji), Eugeniusz Colta, Zdzisiów Kandziora, 

Zbllui Sęk.

wszystkie dz'oły Dział łączności z czyteinkom 665-718 Sekretariat red 
nego 454-09 4os'ęocc red naczelnego 665-718 Sek eta^z edakcj 
Dziai ntormoc) 665-939 Ozia< sportowy 648-45 Redakcjo nocno 430-73 
Biuro Ogłoszeń G jn^aidzko 19 60-78/ pozncń te 665-916 Zo treść

naczel- 
648-85 
453-31
termin

drjku oęńoszeń redakcio nie odpowiada Druk: pZG im M Kasp zako Poznań
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Potrzeba nam spokoju
W portach I stoczniach, w 

licznych przedsiębiorstwach 
Wybrzeża, trwają nadal przer 
wy w pracy, mimo poważnych 
starań podjętych przez kierów 
nictwa zakładów, zmierzają­
cych do wyjścia naprzeciw 

zgłoszonym postulatom. Przy­
czyny obecnych i wcześniej­
szych zakłóceń w pracy w róż 
nych regionach kraju są ogól 
nie znane. Mówił o nich w 
radiowo-telewizyjnym przemó­
wieniu I sekretarz KC PZPR 
Edward Gierek. Ź całą szcze­
rością i otwartością wymienił 
on błędy w polityce gospodar 
czej, rozmijanie się praktyki 
8 założeniami pogrudniowej 
polityki partii.

Nasze społeczeństwo w nie­
wystarczającym stopniu infor 
mowane było o kłopotach i 
narastających problemach. Nie 
potrafiliśmy ich w porę do­
strzec i zapobiegać. Nastrój 
zniecierpliwienia społecznego 
(potęgował się poprzez nie- 
Maściwe zaopatrzenie skle­
pów, rosnące koszty utrzyma­
nia, brak pokrycia zarobków 
( płac, niezbędną ilością to­
warów i usług. Działalność nie 
których ogniw samorządu ro­
botniczego i związków zawo­
dowych nie ułatwiały w nale 
żyły sposób łączności mię­
dzy władzą a społeczeństwem.

Tak lostała oceniona sytu­
acja i taka jest w rzeczywi­
stości przyczyna niezadowole­
nia społecznego, które w nie­
których regionach kraju zna­
lazło wyraz w utrzymujących 
się przarwach w pracy, naru 
szających nadal normalny 
bieg życia. Społeczeństwo z 
niecierpliwością oczekiwało 
więc na wnioski płynące z 
zaistniałej sytuacji i zainicjo 
wąnie zmian zmierzających do 
jej szybkiego przezwycięże­
nia. Dlatego też z ulgą i uzna 
piem przyjęte zostało ponie­
działkowe - przemówienie E. 
Gierka proponujące rozsądne 
kierunki wyjścia z napięć i 
trudności.

Przypomnijmy co już zro­
biono i co będzie się robić, 
przystępując do działania już 
od dziś, bez chwili niepo trzeb 
hej zwłoki.

Biuro Polityeme przedło­

Za około 117 miliardów złotych

Import dla wszystkich
Nikogo chyba nie trzeba 

przekonywać, że import 
artykułów konsumpcyj­

nych wzbogaca ofertę handlo­
wą, a w niektórych przypad­
kach (np. kawa, herbata), 
wręcz decyduje o tym, czy da­
ny towar w ogóle pojawi się 
na rynku. W ubiegłym roku 
wartość towarów sprowadzo­
nych z zagranicy osiągnęła 
wysokość 117 mld zł (licząc 
w cenach detalicznych), co 
stanowiło ponad 8 procent war 
toścj wszystkich towarów sprze 
danych w tym okresie przez 
handel. Jak przedstawia się 
sytuacja w roku bieżącym?

Z informacji uzyskanych w 
Ministerstwie Handlu Zagra­
nicznego wynika, że globalna 
wartość rynkowego importu 

żyło doraźny, konkretny pro­
gram mający na celu przeciw 
stawienie się dalszemu wzro­
stowi kosztów utrzymania i 
pogarszania się zaopatrzenia 
rynku wewnętrznego. Szcze­
gólny nacisk położono na o- 
ćhronę poziomu życia rodzin 
najniżej sytuowanych, czego 
wyrazem były już lipcowe pro 
pozycje Edwarda Gierka.

Postanowiono przyspieszyć 
prace nad reformą systemu 
planowania i zarządzania. Nie 
dostatki w tej dziedzinie przy 
czyniły się także do trudnoś­
ci, jakie obecnie przeżywamy. 
Wdrażane już do praktyki 
gospodarczej nowe rozwiąza­
nia mające na przykład na ce 
lu pobudzenie produkcji eks­
portowej, czy lepsze kształto­
wanie się proporcji między 
płacami a wydajnością stano­
wią pierwsze cegiełki przy­
szłego systemu, który pozwoli 
nam sprostać problemom, ja­
kie niosą lata osiemdziesiąte. 
Konieczne jest również umoc 
nienie i rozwinięcie demokra­
cji socjalistycznej. Prezydium 
CRZZ przyjęło krytyczne u- 
wagi zgłaszane pod adresem 
ogniw i instancji związko­
wych, podkreślając koniecz­
ność lepszej ochrony intere­
sów klasy robotniczej i, okre­
ślenia pozycji związków zawo 
dowych w państwie, zgodnie 
ze współczesnymi wymagania 
mi. Zwiększone zostaną upra­
wnienia samorządu robotni­
czego.

Wyrazem natychmiastowego 
przystąpienia do działania są 
także plenarne posiedzenia 
komitętów wojewódzkich par 
tii w Gdańsku i Szczecinie, 
które zaakceptowały kierun­
ki zgłaszanych postulatów lo­
kalnych.

Mimo trudnej sytuacji, do­
datkowo skomplikowanej w 
okresie obecnego lata, mamy 
środki potrzebne do realizacji 
tych zamierzeń. Wypracowa­
ne one zostały dzięki wysiłko 
wi całego narodu w twórczej 
pracy dekady lat siedemdzie­
siątych. Dorobku tego nie 
można obecnie zaprzepaścić. 
Jedyną drogą pomnażania o- 
siągniętych wadtości jest lep­
sze gospodarowanie i lepsza 

jest obecnie mniej więcej taka 
sama jak przed rokiem. Różni 
się tylko nieco asortymentami' 
dostaw. Uwaga naszych central 
handlu zagranicznego koncen- 
trujex się przede wszystkim na 
zapewnieniu pełnego pokrycia 
potrzeb w artykułach podsta­
wowych. Zwiększył się na przy 
kład w roku bieżącym import 
kawy. W I półroczu ubiegłego 
roku zakupy wyniosły 14 300 
ton, w tym półroczu natomiast 
19 800 ton. Natomiast dostawy 
herbaty utrzymują się na po­
ziomie roku ubiegłego. Kawę 
sprowadzamy głównie z Bra­
zylii i Kolumbii, herbatę zaś 
kupujemy m. in. w Indiach, 
Turcji, Chinach, ZSRR i Wiet­
namie.

Względy płatnicze sprawiły, 

' praca. Są one nam obecnie 
bardziej potrzebne niż kiedy­
kolwiek przedtem.

Gorączkowa atmosfera .to­
warzysząca przerwom w pra­
cy sprzyja też wysuwaniu po­
stulatów, które nie ułatwią, a 
z pewnością skomplikują i tak 
trudną sytuację gospodarczą 
kraju. Do postulatów takich 
można bez wątpienia zaliczyć 
podwyżki płac i dochodów po­
nad realne możliwości gospo­
darki. Skutki takich podwy­
żek jeszcze bardziej rozwiera 
ją nożyce między siłą nabyw­
czą ludności a możliwościami 
jej realizacji w postaci pożą­
danych produktów i usług. U- 
derzyłyłby one także w rodzi­
ny wielodzietne, emerytów i 
rencistów, W ludzi najniżej 
uposażonych.

Niezadowolenie załóg wyra 
zające się przerwami w pra­
cy wykorzystywane jest także 
do własnych celów przez ele­
menty antysocjalistyczne, wy 
stępujące z hasłami godzący­
mi w podstawowe czynniki 
naszego bezpieczeństwa i bytu 
narodowego. Stawiają one w 
stan zagrożenia najwyższy in 
teres naszej ojczyzny. Uderza 
ją w jedność narodu, zbudo­
waną kosztem Anielu ofiar. 
Osłabiają pozycję Polski na 
arenie międzynarodowej i jej 
— spotykające się z uznaniem 
i szacunkiem w świecie — wy 
siłki podejmowane w intere­
sie umocnienia bezpieczeń­
stwa i zachowania pokoju.

Istnieje zatem bezwzględna 
konieczność dania odporu si­
łom, które chcą wykorzystać 
n iezadowolenie stra j ku j ąc y ch 
robotników w celu popchnię­
cia Polski na skraj kryzysu 
o nieobliczalnych skutkach. 
Potrzebny jest spokój. Mówił 
o tym I sekretarz nasżej par­
tii Edward Gierek: „Jest w 
Połsee wiele spraw wymaga­
jących dyskusji. Można się 
spierać o charakter obecnych 
trudności, o kierunki rozwią­
zań, nawet o odpowiedzial­
ność. Jedno jest bezsporne: 
Polsce niezbędny jest we­
wnętrzny spokój. Jeśli tego za 
braknie, to wszelkie inne spra 
wy utracą znaczenie”.

TOMASZ WALAT 

że zamiast kupować cytryny, 
jak to miało miejsce do tej po 
ry, w USA i we Włoszech, spro 
wadzamy je z Argentyny, Urug 
waju i Turcji. Dostawy stam­
tąd są jednak bardzo nieregu­
larne.

Jeśli chodzi o inne artykuły 
spożywcze, to warto odnoto­
wać, że znacznie wzrósł import 
pieprzu, więcej też (prawie 3- 
krctnie) będzie innych przy­
praw (papryka mielona, cyna- 
nom, goździki itp.).

Natomiast w imporcie owo­
ców i warzyw w znacznym stop 
niu uzależnieni jesteśmy od 
warunków klimatycznych, ja­
kie panują u naszych dostaw­
ców, ą jak wiemy nie były one 
ostatnio dobre. Niesprzyjającą 
pogoda sprawiła, że w I pół­
roczu import był nieco niższy 
niż zakładano. Obecnie spo­
dziewać się można zwiększo­
nych dostaw pomidorów, pap­
ryki, arbuzów.

Dokończenie na str. 4
ALDONA LUTOMSKA

STANISŁAW BRATKOWSKI

Jest kierownikiem działu 
remontowego Zakładu Pro- 
jektowo-Doświadczalnego w 
poznańskiej Fabryce Ob­
rabiarek Specjalnych „Po- 
nar-Wiepofama”. W fabry-

Po konińskich „Derbach estradowych"

Wesoła chałtura
Przez trzy wieczory, od 14 do 

16 sierpnia, w konińskim 
amfiteatrze trwały trzecie z 

kolei „Derby estradowe", orga- 
ni^swan® przez Wydział Kultury 
i Sztuki Urzędu Wojewódzkiego 
orez Zjednoczone Przedsiębior­
stwa Rozrywki. Miał to być pro­
totyp nowych, wielkich widowisk 
estradowych, których filarami bą 
dzie satyra i piosenko, zespoły 
i soliści jazzu, baletu, parodyści’, 
grupy akrobatyczne; Zaprezento 
wać chciano poezję i m.uzykę po 
ważną. Miał być to także prze­
gląd możliwości naszej krajowej 
rozrywki estradowej — stąd brak 
elementów konkursowych.

Pierwsze i drugie „Derby” zys 
kały pochlebne opinie fachow­
ców i krytyków oraz entuzjastycz 
ne przyjęcie publiczności. Mimo 
pewnych „niedoróbek". Występo 
wali bowiem na estradzie artyś­
ci znani, lecz bez przygotowa­
nia. Te pojedyncze przypadki 
chałtury — Jak słwierdziliorgoni 
zatorzy — nie miały już się wię­
cej powtórzyć.

Wszystko to sprawiło, że tym 
razem przed wejściem do amfi­
teatru spotkać można było „ko­
ników” oferujących bilety po wyż 
szych cenach, c-hoć w kasach 
kosztowały niemało — 180 zło­
tych za wieczór. Okazało się jed 
nak, że „Derby” przeszły znacz 
na mętanhorfozę. Na gorsze. Or­
ganizatorzy zrezygnowali z wie­
czornych recitali najbardziej ce­
nionych wykonawców, które od­
bywały, się poprzednio w klu­
bach i większych miejscowoś­
ciach województwa. Nie wręczo 
no nagrody publiczności.

Inauguracyjny koncert „robił”, 
dosłownie i w przenośni, duet 
Zenona Laskowika i Bogdana 
Smolenia, w towarzystwie ich 
kabaretowych kolegów. Wspo­
magali ich Zbigniew Wodecki i 
zespół „Vox". Poznańscy satyry 
cy, choć także się nie wysilili, 
przedstawili program, który się 
podobał. Lecz Laskowik i Smo- 
leń byli jedynymi < satyrykami, 
któryeh na tegorocznych „Der-

^goznajny
ce rozpoczynał prace przed 
34 laty jako frezer, potem 
był mistrzem w wydziale 
obróbki mechanicznej, a 
przez 19 lat pracował jako 
główny dyspozytor. Zna 
więc zakład, jego historię 
i przemiąny; jest współau­
torem wielu osiągnięć ,,Wie- 
pofamy”. Twierdzi, że w 
fabryce musi był ład : po­
rządek, dyscyplina organi­
zacyjna i technologiczna.

Wśród załogi zdobył so­
bie szacunek i uznanie Ma 
opinię człowieka - zrówno­
ważonego. umiejącego zna­
leźć wspólny język ze

bach" można było słuchać z za 
dowoleniem. W drugim i trze­
cim dniu zaprezentowali się: 
Krzysztof Jaroszyński, Tadeusz 
Drozda, Tadeusz Ross i Jerzy 
Oflerski. Podobać mógł się tyl­
ko ten ostatni. Pozostali uwie­
rzyli w swe możliwości lub po­
traktowali „Derby" jako „weso­
łą chałturę”. Przypomnijmy, że 
w ubiegłych latach najgorszych 
wykonawców nie dopuszczono 
do koncertu finałowego.

Drugi koncert, zatytułowany 
„Wybory Miss Polonii”, którego 
scenariusz przygotował Krzysz­
tof Jaroszyński, a reżyserem był 
Zbigniew Korpolewski, skończył 
się zgoła nieoczekiwanym fina­
łem. Schodami, znanymi z ope­
retek, sprowadzono, 15 starców. 
W jednej ręce trzymali teczki, w 

Alicja Majewska (z prawej) ze swoim zespołom znalazła się — 
jak poprzednio — wśród najlep szych wykonawców.

Fot. — A. Mo4

współpracownikami; zawsze 
można na niego liczyć.

Wiele czasu i sił poświę­
ca działalności partyjnej i 
społecznej. Pełnił m. in. 
funkcję I sekretarza Komi­
tetu Zakładowego PZPR, 
a obecnie jest członkiem 
Komisji Organizacyjnej Ko­
mitetu Dzielnicowego PZPR 
Poznań-Jeżyce.

Za długoletnią pracę i 
działalność społeczną od­
znaczony został m. in. Krzy­
żem Oficerskim i Kawa­
lerskim Orderu Odrodzenia 
Polski. (mek)

Fot. - R. Królak

drugiej laski. Genezy tego po­
mysłu należy szukać w rysun­
kach Andrzeja Krauzego. Ale to, 
co śmieszy na rysunku, w życiu 
okazało się po prostu niesmacz­
ne. Tym bardziej, że byli to jak 
się okazało, pensjonariusze Do­
mu Opieki Społecznej...

Na szczęście mocniejszym od 
satyryków i organizatorów punk 
tern koncertów były występy po 
zastałych uczestników. Jak zaw 
sze dobra, traktująca serio sie^ 
bie i publiczność Maryla Rodo­
wicz, a także Alicja Majewska, 
Stanisław Sojka, Zbigniew Wo­
decki, Andrzej Rosiewicz.

X
Wymieniliśmy tu więcej zarzu 

tów niż pochwał. Ale ocena taka 
odzwierciedla tegoroczną impre­
zę. Trzeba więc odnowić ten bar 
dzo atrakcyjny w poprzednich la 
tach cykl spotkań. Wrosły one 
w tradycje Konina, a mieszkań­
cy tego miasta przyzwyczaili 
się do nich i za rok chętnie 
znów będą je oglądać.

WOJCIECH PLUTOWSKI

Bosyć mam klepania gazetą pc ścianach, 
nagłych uderzeń w głowę, po rekach, 

twarzy. Rzadko to jest skuteczne. Drapie 
prawie od początku lata, a z najgłębszego 
snu wyrwać mnie może nawet pojedyncze 
bzzzzz, poprzedzające atak. Moje conocne po­
tyczki kończą sie z reguły kolejnymi poraż­
kami. Nie pozostało mi nic innego, jak. zre­
zygnować z walki partyzanckiej i podejść do 
sprawy naukowo: poznać sposób życia tych 
przeklętych komarów i znalezć ich jakiś sła­
by punkt. Muszą przecież mieć coś takiego...

Zaczęłam od encyklopedii, która w sposób 
pozbawiony niewłaściwych tu emocji zwróci­
ła moją uwagę na fakt, że komary są nawet 
ładne — gdy przyjrzeć im się bez złości — 
mają delikatną budowę, są wysmukłe, szaro- 
zółte lub brązowawe Cała ich rodzina obej­
muje dwa tysiące kosmopolitycznych (ho, ho) 
gatunków. U nas na szczęście żyje tylko oko 
ło 40, co — jak s:ę wydaje — stanowi o 10h 
procent za wiele.

Brzęczą głośno (te znam), latają w ciepłe 
wieczory (u mnie i u znajomych również w 
nocy). Kłują samice — wypijają krew a 
wtłaczają zjadliwą ślinę. Sarnie niby motyle, 
żywią się sokami i miodami z kwiatów („jak 
wśród ludzi, wśród ludzi” — stwierdził kole 
Ga).

To wszystko prawda, ale mnie by zainte­

resowały wiadomości raczej praktyczne. Na 
przykład jakich zapachów nie lubią, do ja­
kich kolorów przylatują, czemu jednych kąsa­
ją, drugich nie, czy to prawda, że w tym. 
roku jest ich więcej niż zwykle, kiedy nale­
ży się spodziewać odwrotu tej komarzej in­
wazji.

Próbowałam dowiadywać się w Instytucie 
Biologii DAM, ale dyżurni panowie z Zakła­

dzieją, że usłyszę jakiś dobry, domowy spe- 
sób na przepłoszenie bzykających gości.

— No, to chemia me jest bezpieczna. 
Mniej szkodliwe są lampiomkt „m^etoT” — 
albo płytki „mufoz” z NRD.

Cóz z tego, skoro nie uświadczy się ich w 
drogeriach. Dobrze, jeśli w ogóle coś jest — 
bo w jednym ze Sklepów drog^ryjnych po­
wiedziano, że od półtora roku, nic przeciwko

Komarologia stosowana
du Zoologii poinformowali, że nikt z nich nie 
jest specjalistą od komarów Owszem, profe­
sor by coś powiedział, ale właśnie wyjechał 
w teren i wróci zapeione wtedy, gdy komary 
przestaną mi dokuczać.

W poznańskim zakładzie dezynfekcji, de­
zynsekcji i deratyzacji tak pięknie i wyczer­
pująco opowiadano mi kiedyś o zwyczajach i 
sposobie życia szczurów, iż miałam nadzieje, 
że i o komarach usłyszę coś takiego. Okaza­
ło się jednak, że zakład nie ma czasu na ta­
kie obserwacje. Zwalczaniem zajmuje się to 
toinie ale chemią. Polecono mi zaopatrzyć 
się w aerozole dostępne w sprzedaży.

— A jeśli są małe dzieci — zapytałam z no

komarowego nie było w sprzedaży. W innych 
— na szczęście — sytuacja nie była tak kran 
cowa. Próbowałam też zaopatrzyć się w ja­
kąś siatkę na okno, bo sposoby domowe z 
zawieszaniem gazy upadły —* niestety — 
gdyż jeżeli już była w aptekach, to tylko u: 
postaci niewielkich opatrunków.

Panie ze sklepów gospodarstwa domowego 
pełne były dobrych chęci i chciały mi pomóc. 
Niestety, siatki i tak nie było.

— Bo też trzeba od razu było poradzić się 
znajomych — uczynili mi wytyk koledzy. — 
O komarach każdy przecież coś wie. Każdy 
na ogół z nimi walczy i ta komarologia sto­
sowana przewyższa inne metody.

Komarów, jak się okazało bez pomocy bio ■ 
logów — jest w tym roku szczególnie dużo, 
ponieważ długo było zimno. Kiedy zoięc spa­
dły ciepłe deszcze — komary gwałtownie się 
rozmnożyły. Są przy tym strasznie zjadliwe, 
bo wściekły się na to ciągłe drążnienie róż­
nymi aerozolami śmierdzącymi. Nie lubią ko 
mary — jak powiedziały mi koleżanki- — za 
pachu witaminy „b”. Połykana niewielka luz 
ba drażetek może odstraszać owady. Albo ole 
jek goździkowy — też go nie lubią. Skąd bie 
rze się olejek goździkowy?....

Kiedy jednak już pogryzą, to nieprawda, 
że trzeba posmarować miejsce odrobiną śli­
ny — lepiej dokładnie wymyć je wodą z' my 
dłem. I — nie drapać! Posmarować wodą ko- 
lońską albo spirytusem. Na pewno bąbel nie 
wyjdzie. Jeśli spuchnie przyłożyć wodę z oc­
tem. A ze środków importowanych — najlep­
szy bułgarski sposób — ^ukąszone miejsce zwil 
żyć i posmarować solą.

Komarologia stosowana ma więc wiele wa­
lorów praktycznych. Niekoniecznie muszą t-r 
„sprawdzone” sposoby pomóc, w każdym ra­
zie jednak nie pozwalają, żebyśmy poczuli się 
bezradni wobec owadków o delikatnej budo­
wie i długości od 4 do 12 milimetrów. Albo 
też żebyśmy byli uzależnień’, od tego, co aku 
rat dowiozą — It.b nie — do najbliższych 
drogerii.

JOLANTA LENARTOWICZ
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Przed jesiennym szczytem przewozowym

Kolej czeka na ładunki
Sprawna i planowa praca 

transportu latem, to dobry 
punkt wyjścia do nasilonych 
przewozów jesienno-zimowych 
W rozmowie z dziennikarzem 
PAP wiceminister komunika­
cji Janusz Kamiński omówił 
działania, które należy podjąć 
by uniknąć nadmiernego spięt 
rżenia przewozów jesienią i zi 
mą:

— Klienci kolei muszą pa­
miętać, że poczynając od wrze 
śniła pierwszoplanowym zada­
niem PKP będzie transport 
ziemiopłodów i węgla. Nie­
sprzyjające warunki atmosfe­
ryczne opóźniły zbiory, nastą­
piło spiętrzenie prac w rolni­
ctwie. Zboża, burakj i ziemnia 
ki trzeba będzie przewieźć do 
magazynów i zakładów przet­
wórczych w krótszym czasie, 
niż w poprzednich latach. W 
tej sytuacji mniej sezonowe 
towary trzeba wozić przed je­
siennym szczytem tj. jeszcze w 
sierpniu i na początku wrześ­
nia. Właśnie teraz przedsię­
biorstwa powinny gromadzić 
zapasy materiałów i surowców

Na warsztacie twórców
Na pytanie — naft czym pracu­

ją — odpowiedzieli dziennika­
rzom PAP:

Marian Piechal: — W Wydaw­
nictwie Literackim ukaże się tom 
moich wierszy i poematów zaty­
tułowany „Góra ocalenia”. PIW 
przygotowuje wznowienie rozsze­
rzonego wyboru „Poezji* oraz mo 
jej antologii norwidowskiej 
;,Poezja i dobroć’”, uzupełnionej 
nowymi wierszami i komentarza 
mi. „Łódź miasto czasoprze­
strzenne”, to tytuł wyboru 
moich wierszy o tym mieście za 
powiadanego przez WAiE. KAW 
opublikuje trzy poematy: „Garść 
pppiołu”, „Ogień i popiół”, „Wiatr 
od Wisły”.

Karol Teutsch: — Po powrocie 
z trwającego do połowy sierpnia 
półtoramiesięcznego tournee po 
krajach Ameryki Południowej i 
Środkowej zespół kameralistów 
Filharmonii Narodowej pod moim 
kierunkiem czekają dalsze podró 
że. Na jesieni wyjedziemy do 
Francji, mamy w planie koncerty 
we Włoszech i RFN. Przygoto­

na zimę. Handel zagraniczny 
nie powinien zwlekać z wy­
syłką towarów na eksport.

Tymczasem klienci nie wyko 
rzystują w pełni zdolności prze 
wozowej kolei. W lipcu pociągi 
towarowe przewiozły o 1,2 min 
ton mniei ładunków niż pla­
nowano. W pierwszej połowie 
sierpnia sytuacja nie uległa po 
prawie; za mało przewozi się 
kamienia, kruszywa budowla­
nego, drewna, piasków techni­
cznych, czyli towarów, które 
można składować bez obawy 
o zniszczenie. Zbyt małe są 
załadunki w niedzielę i inne 
dni wolne od pracy. Tak było 
w lipcu i tak jest w sierpniu.

Wyrównanie letnich zaległo 
ści transportowych w IV kwar 
tale będzie wręcz niemożliwe. 
Zaniżenie przewozów w lipcu 
i sierpniu może zwiększyć w 
końcu roku trudności w zaopa­
trzeniu w surowce i materiały.

Kolej czeka więc na ładunki! 
W letnich miesiącach trzeba 
przewieźć jak najwięcej towa­
rów, by nie zwiększać ponad

wujemy' kolejną płytę dla „Pol­
skich Nagrań”.

Wojciech Wiszniewski: — Roz­
poczynam zdjęcia do filmu fabu­
larnego „Porwanie króla” trak­
tującego o nieudanym porwaniu 
Stanisława Augusta Poniatowskie 
go przez konfederatów barskich. 
Chciałbym, aby film był konfron 
tacją postaw i poglądów konfe­
deratów z Kazimierzem Pułas­
kim i Karolem Radziwiłłem „pa­
nie kochanku” na czele — z o- 
świeceniowym światopoglądem 
króla i jego otoczenia. Króla 
grać będzie Zbigniew Zapaaiewicz 
a Pułaskiego — Daniel Ołforyoh- 
ski.

Marian Kociniak: — Występuję 
w jednej z ról w serialu tele­
wizyjnym „Jan — serce” rgż. 
Sławomira Piwowarskiego. W 
teatrze Ateneum gram w bieżą­
cym repertuarze. '

Edward Poloczek: — Przygoto­
wuję ekspozycję fotografii poświę 
coną tematyce przemysłowej, któ 
ra zaprezentowana zostanie z po 
czątkiem przyszłego roku w kato 
wickiej galerii ZPAF. Złoży się 
na nią około 100 moich fotogra­
mów, przedstawiających zwłaszcza 
pejzaż Śląska i Zagłębia. (PAP) 

miarę przewozów jesionią i zi­
mą. Niezbędne jest przestrze­
ganie obowiązujących dobo­
wych norm załadunku, wzmo­
żenie załadunków w dni świą­
teczne, pełne wykorzystanie 
ładowności wagonów.

Nadal poważnym problemem 
jest duża liczba niesprawnych 
wagonów. Przyczyną uszkodzeń 
jest m. in. stosowanie nieod­
powiedniego sprzętu przeładun 
kowego lub nieostrożność ope 
ratorów. Zdarzają się przypad­
ki bezmyślnej dewastacji ta­
boru. Dbałość o stan techniczny 
wagonów jest wspólnym inte­
resem kolei i jej klientów. Li­
czy się przecież każdy wagon.

Od transportu — zakończył 
wiceminister — zależy rytm 
funkcjonowania gospodarki, za 
opatrzenie rolnictwa i ludno­
ści. Skuteczna ii planowa praca 
kolei w szczycie przewozowym 
zależy w ogromnej mierze od 
dyscypliny, od dobrego współ­
działania kolejarzy i wszyst­
kich użytkowników transportu.

PAP

Import dla wszystkich
ze str. 3

Drugie półrocze powinno 
również upłynąć pod znakiem 
zwiększonego importu arty­
kułów przemysłowych. Ze Zwią 
zku Radzieckiego otrzymamy 
m. in. 80 000 odbiorników tele­
wizyjnych kolorowych i 60 000 
telewizorów czarnobiałych prze 
nośnych, znaczną ilość zegar­
ków i rowerów. Z NRD — 
10 000 zamrażarek, a także wi­
rówek do bielizny, ąp-araty j 
sprzęt fotograficzny.

Dużą pozycję na importowej 
liście zajmują towary pocho­
dzące z taw. wymiany bezde­
wizowej. Za artykuły, których 
na naszym rynku mamy pod 
dostatkiem, PZH Torimex spro 
wadzi w tym roku m..i». meb­
le, odzież, wyroby futrzarskie, 
lodówki', zegary, tkaniny, a na 
wet pewną ilość benzyny. Wy­
miana bezdewizowa z roku na 
rok zyskuje na znaczeniu, a 
oferta towarów z tej wymiany 
w sposób odczuwalny zwiększa 
ilość artykułów rynkowych.

ALDONA ŁUKOMSKA

Rwa II i HI liga

Olimpia podejmuje 
piłkarzy z Wałbrzycha

W tydzień po pierwszych 
spotkaniach piekarskiej ekstra 
klasy, swoje mecze rozpoczy­
nają zespoły II i III ligi. W 
Poznaniu drugoligowa Olimpia 
już w pierwszym pojedynku 
(sobota, godz. 11 na Golęeinie) 
zmierzy swoje siły z Górni­
kiem Wałbrzych. Podopieczni 
trenera Romana Komasy nie­
zwykle solidnie przygotowy- 
wali się do rozgrywek nowego 
sezonu piłkarskiego. W dniach 
10—16 lip ca zespół rozpoczął 
treningi na własnym obiekcie 
na Gołęcinię, aby po sześciu 
dniach wyjechać do Wągrowca 
i tam dalej doskonalić swoje 
umiejętności piłkarskie. W cza­
sie pobytu na zgrupowaniu, 
gwardziści rozegrali kilka &pot 
kań kontrolnych.

Oto ich wyniki: Olimpia — Po­
goń Szczecin 0:2^ Olimpia — Miesz­
ko Gniezno (III liga) 1:1, Olimpia 
— Lechla Z. Góra (III liga) '2:1, 
GKS Olimpia — OKS Tychy (II 
liga) 1:3. Olimpia — Lech Poznań 
0:1, Olimpia — Gwardia Szczytno 
(III iiga) 1:3, Olimpia — Stal 
Eisenhuettenśtadt (II ligę NRD) 
1:0, Olimpia — Union Berlin (II 
liga NRD) 1:0, Olimpia — kadra 
Polski Juniorów pionu gwardyj- 
skiego 4:2, Olimpia — Stal Stocz­
nia Szczecin (H liga,) 2:0. Także 
zwycięski (2:0) mecz w ramach 
Pucharu PoJ&lsi,' któfy Ólimpia ro­
zegrała W Bydgoszczy z Budowla­
nymi potraktowany został przez 
poznaniaków Jako dobre przetar­
cie przed sezonem mistrzowskim

Po powrocie z obozu piłkarze 
trenowali na Golęeinie. Nie wszy­
scy mogli jednak brać udział w 
treningach. Andrzej Król, Marek 
Kliszkowiak, Krzysztof Rutkowski, 
Ryszard Łukasik i Mieczysław 
Kołat leczą zadawnione lub na­
byte ostatnio kontuzje i ich udział 
w najbliższych meczach jest wy­
kluczony. Pod dużym znakiem za 
pytania Stoi występ w sobotnim 
meczu Piotra Krakowskiego. Pił­
karz ten w czerwcu zakończył 
w Poznaniu studia i zgodnie z 
obowiązującymi obecnie przepisa­
mi je^śt nadal Zawodnikiem Wigry 
Śuwałki. pa d^Wyny przybyli Jó­
zef Pomorza i Piotr Knychała za­
wodnicy poznańskiej warty) oraz 
Mirosław Wyr was (Polonią Po­
znań), jednak nie mogą oni wy. 
stępować w meczach. gdyż hie zo­
stali potwierdzeni w nowym kłu-

Równolcgle a tt ligą swoje toz- 
gryw#i rdzpbpzyńa nowo uiwórżo- 
n» Tli liga. Poznański Warta w 
pierwszym nieezu spotka się z 
Błękitnymi Stargard. (kar)

Wygrana W. Fibaka
W pierwszej rundzie tenisowego 

turnieju w Mason (Ohio) Woj­
ciech Fibak pokonał Amerykani­
na Bruce Manson 6:4, 8:2. (PAP)

Unia" i „GW‘ zapraszają

Motocyklowe emocje
Jak już wielokrotnie infor- 

mował-iśmy na łamach „Gło­
su” w najbliższą sobotę i nie­
dzielę na forze „Poznań” roze 
grane zostaną międzynarodowe z 
wyścigi motocyklowe „Pucha­
ru Pokoju i Przyjaźni” o „Zło 
te Gwiazdy Poznania”. Roze­
grana zostanie także V i VI 
eliminacja motocyklowych mi 
strzostw Polski. Wśród zagra­
nicznych zawodników zobaczy 
my reprezentantów Austrii, 
CSRS, Finlandii, Holandii, 
NRD, Polski, RFN, Szwajcarii, 
Włoch, Węgier i ZSRR. Nie za 
braknie także czołówiki krajo 
wej do której należą także poz 
naniacy. Organizatorami zawo 
dów są działacze Motoklubu 
„Unia” i redakcja „Głosu Wiel 
kopolskiego”.

Program szczegółowy wyśei 
gów przedstawia się następu 
jąco: SOBOTA, od godz. 9.10 
do godz. 11.00 — trening obo­
wiązkowy formuły A, B, J i 
MTX. Od godz. 11.20 
do godz. 1*2.10 tre-

W niedzielę XXX Memoriał Im. A. Smoczyka
1<8 września 1948 r. w ko- 

mentaoa po meczu żużlowym 
Śląsk — Praga katowicki 
„Sport” pisał: „Alfred Smo- 
czyik bohaterem meczu! Wy­
grał w pięknym stylu wszyst­
kie wyścigi i ustanowił nowy 
rekord toru”. Tak rozpoczęła 
się błyskotliwa kariera, małe­
go jasnowłosego dwudziestolat­
ka z Leszna.

We wrześniu 1950 r. zwycię­
żył po raz ostatni — w Ostro­
wie w turnieju o „Srebrny 
łańcuch”. W 9 dni później na 
szosie Leszno — Gostyń, miał 
miejsce tragiczny wypadek 
motocyklowy, w którym po­
niósł śmierć utalentowany 23- 
letni żużlowiec. W rok później, 
jego ojciec — Antoni Smoczyk 
— wręczył Stanisławowi Gla- 
piaikowi pierwszy puchar za 
zwyc^two w Memoriale A. 
SmoOżyką — impresde. której 
od początku patronują — wła­
dze klubowe Jeszczyśśkiej Unii 
i redakcja „ESepreseU Poznań­
skiego”.

Memoriałowy tMrniei — do­
roczne święto sportowe Ziemi 
Leszczyńskiej cieszy się ogrom 
nym zainteresowaniem kibi­
ców sportu żużlowego. Tego­
roczny. jubileuszowy pę.zebie-

na tonę „Poznań"
ning uzupełniający (Óc* 
wolny) dla wyżej wymienio­
nych klas. Od godz. 12.30 do 
13 00 — i trening klasy 135 
ccm (obsada międzynarodowa), 
Od godz. 13.20 do godz. 13.50 
— I trening klasy 250 eom 
(obsada międzynarodowa). Od 
godz. 14.00 do godz. 16.05 — 
wyścigi w ramach V elimina­
cji MP. Od godz. 16.45 do 
godz. 17.15 — II trening klasy 
125 ccm (obsada międzynaro­
dowa) z pomiarem czasu. Od 
godz. 17.30 do godz. 18.00 — II 
trening klasy 250 ccm (obsada 
międzynarodowa) z pomiarem 
czasu. NIEDZIELA: od godz. 
9.10 do godz. 11.00 — trening 
obowiązkowy klas A, B. J, 
MTX. Od godz. 11.20 do godz. 
12.10 — trening dowolny dla 
wyżej wymienionych formuł. 
13.50 — otwarcie zawodów. Od 
godz. 14.00 do godz. 16.05 — 
wyścigi w ramach VI elimina 
cji MP. 16.50 — wyścig mię­
dzynarodowy klasy 125 eonu 
17.50 — wyścig między nar odo 
wy klasy 250 ccm. (kar) 

gać będzie także pod znakiem 
zaciętej rywalizacji o „Złoty 
Kask”. Zmagania czołowych 
żużlowców obserwować będą 
selekcjonerzy GKSŻ, którzy 
wkrótce ustalą skład naszej 
drużyny na wrocławski finał 
drużynowych MS.

Niestety, na leszczyńskim 
forze nie zobaczymy trzykrot­
nego triumfatora imprezy 
(1972, 1978—79) — Zenona Ple 
cha f Romana Jankowskiego, 
z powodzeniem startujących w 
barwach lidera angielskiej 
ekstraklasy — Hackney Lon* 
dyn. Cóż, menadżer drużyny 
Len Silver, zamierza sięgnąć 
po mistrzowski tytuł, rozgry­
wa ważne spotkania ligowe f 
nie udzielił Polakom zwolnie­
nia. natomiast absencja sław­
nego Małeołma Simmołnsa f 
Johna Davisę spowodowaną 
lest względami finansowymi'; 
Ujrzymy w akcji m .ta. dwóclf 
zawodników Czechosłowacji 
Jana Klakaczkę i Jtai Miną* 
rika z AMK Siany a ŃRD 
Dietera Triemera 1 Clausa 
Bevera, a także zawodników 
Unii Mariusza Okoniewskiego. 
Bernarda Jądera i Czesława 
Piwosza. Początek zawodów w 
niedzielę o godz. 15. (jp)

WYTNIJ — ZACHOWAJ! UWAGA! WYTNIJ — ZACHOWAJ!
Począwszy od dnia 23 sierpnia br. w każdą 

wolną sobotę czynne będą tylko następujące 
sklepy spożywcze „Społem” WSS w godz. od 
7—13. 
obiekt handlowy nr:

1 — „Meteor” — Os. Kosmonautów
2 — „Kasia” — Supersam *- 27 Grudnia 13
3 — „Słowianin” — Słowiańska/Ozimina 

sklep nr:
19 — Stary Rynek 60
25 — Plac Wielkopolski 4
58 — Marchlewskiego 50a
71 — strzelecka 12
82 — Czerwonej Armii/Ratajczaka

102 — 23 Lutego 14/16
106 — Nowowiejskiego/Kościuszki
107 — Owsiana 17
110 — Winogrady 43
115 — Os Wielkiego Października
122 — Os Przyjaźni/Rakoczego
134 — Sarmacka 4
587 — Os Bolesława Chrobrego

. 145 — Dąbrowskiego 20
179 — Szamarzewskiego 54
187 — Dąbrowskiego 109
200 — Muszkowska (pawilon)
221 — Zakopiańska 13
230 — Koronna 6
243 — Bonin 8
588 — Szydłowska (pawilon) ,
237 — Wojska Polskiego 5/9
190 — Plac Waryńskiego 7
250 — Mylna (pawilon) 

' 242 — Szydłowska/Błękitna
257 — Głogowska 16
260 — Grunwaldzka 20
266 — Chełmońskiego 11 r
299 — Kącik (pawilon)
307 — Os Kopernika 36
312 — Hetmańska/Lodowa
326 — Głogowska 154
331 — Sielska (pawilon)
349 — Ściegiennego 55
355 — Palacza 141/143
367 — Przybyszewskiego 36a
374 — Świerczewskiego 100
377 — Swoboda 21
388 — Grochowska 83/85
407 — Łąkowa/Plewiska
409 — Złotowska/Swierczewskiego
420 — Gwardii Ludowej 27
431 — Dzierżyńskiego 119
441 — Kosińskiego 28
452 — Traugutta (pawilon)
460 — Dzierżyńskiego 261
467 — Osinowa 14/16
475 — Jaworowa bl. 9
481 — Opolska 9

484 — Jesionowa/Opolska 
489 — Kępińska/Szubińska 
obiekt handlowy nr:

5 — „Gama” — Os. Jagiellońskie 50 
sklep nr:
498 — Rynek Wschodni
502 — Śródka 6
506 — Warszawska 25 
516 — Leszka/Browarna 
518 — Starachowicka 
526 — Głuszyna 136 
530 — Masztowa 10 
5-37 — Starołęcka 44 
544 — Nowotarska 1 
548 — Skibowa 5 
555 — Os Lecha 131 
560 — Os. Oświecenia 37 
566 — Os. Boh. II Wojny Światowej 
569 — Os. Piastowskie 101 
576 — Ożarowska
579 — Nowogrodzka
Sklep ogólnospożywczy nr 3*7 H®I „Równość 
ul. Kowalewicka — Fabianowo od godz, 7—13

Następujące sklepy Kombinatu Państwowych 
Gospodarstw Ogrodniczych w Naramowicach 
czynne będą w każdą wolną sobotę od godz. 
7—9 prowadząc sprzedaż mleka, 
sklep przy ul.: 
— Sarmackiej 6 
— Ratajczaka 27 
-ś- Stary Rynek 80 
— Mostowa 39 
— Dąbrowskiego 62 
dyżurne sklepy piekarnicze czynne w każdą 
wolną sobotę od 7—13 
sklep nr:

6 — Marcinkowskiego W5
146 — Dąbrowskiego 25
94 — Lampego 8
87 — Ratajczaka 29

604 — Dzierżyńskiego 352
300 — Głogowska 85
dyżurne sklepy spożywcze „Społem” WSS czyn­
ne w każdą wolną sobotę od 12—18 
sklep nr:

8 — Walki -Młodych 1
118 — Os Wielkiego Października bl. 10
162 — Kraszewskiego 3 
280 — Głogowska 48/50 
390 — Grochowska 49 
424 — Dzierżyńskiego 95 
466 — Szczepana 19 
504 — Os. Powstań Narodowych 
obiekt handlowy nr:

4 — „Beta” — Cis Piastowskie 17
Dyżurne sklepy ciastkarskie „Społem” WSS 

czynne w każdą wolną sobotę od godz. 10—1«

sklep nw
2 — Os. Bciłęsławą Ehrobrego 14
59 — Półwiejska 45

^6 — Os. Zwycięstwa Wl. 26
138 — Kraszewskiego 13
169 — Dąbrowskiego 70
282 — Głogowska 48
MI — Głogowska HI
333 — Głogowska 187
301 — Palacza 92
444 — Fabryczna 34

Dyżurne sklepy winno-cuMernieze 1 sjrfrytUr 
sowę „Społem” WSS czynne będą w każdą so­
botę od 18—16 
sklep nr:

4 — Plac Wolności 10 t
9 — Paderewskiego 3

M — Dominikańska 4
— Fredry 1

99 — Plac Mło^ęj Gwardii 1/3
1*18 — Dąbrowskiego 86
1^1 — Kraszewskiego 17 •
3'51 — Ściegiennego 99
387 — Ostroroga 37
450 — Dzierżyńskiego W
477 — Dzierżyńskiego W
514 — Kostrzyńska 17
571 — Os. Piastowskie ftle

Dyżurne sklepy wipno-cukiernieze I spirytu­
sowe HSI „Równość” czynne w każdą wolną 
sobotę od godz, 10—16 
sklep nr;

3 — Czerwonej Armii 98
5 — Półwiejska 33

146 — Główna 61
1 — Głogowska 7-1

30 — Błękitna 1/7/Bondn
2 — Dzierżyńskiego 303

26 — Długa 3
104 — Garbary 26
139 — Garbary 51
142 — Garbary 16

8 — Os. Piastowskie/Szezytnicka
20 — Os. Rzeczypospolitej' 14
24 — Os Jagiellońskie/Wioślarska
31 — Os. Bohaterów II Wojny Światowej
36 — Os. Manifestu Lipcowego
42 — Głogowska 163
87 — Wyspiańskiego 13

131 — Głogowska 67
176 — Sczanieckiej 1

16' — Dąbrowskiego 97
66 — Dąbrowskiego 10

108 — Dąbrowskiego 82
141 — Kraszewskiego 9a
59 — Dzierżyńskiego .156
64 — Dzierżyńskiego 89
34 — Sikorskiego 4

Dyżwny sklep pamiątkarski RBS „Cepelia^ 
przy St. Rynku czynny będzie w każdą wolną 
sobotę w okresie turystycznym tj. od maja do 
końca września.

od godz. 10—14.
Sklepy mięsno-wędlinia-rskię „Społem” WSS 

w wolne soboty będą nieczynne, natomiast w 
piątki przed każdą wolną sobotą czynne będą

do godz. 18. ।
PDT „Centrum” Okrąglak czynny będzie w 

każdą wolną sobotę od m-ca września
od 9—16.

W każdą wolną sobotę wszystkie sklepy w 
przejściu podziemnym pod Rondem Kopernika 
czynne będą od godz. 9—20, a placówld „Ru­
chu’-’ w tym przejściu przemienne

od godz. 5—14 i od godz. 14—22.
W każdą wolną sobotę punkty sprzedaży dro- 

bnodetalicznej „Ruchu”, czynne będą od godz. 
8—13, a po tej godzinie punkty dyżurujące w 
wymiarze 9O’/« sieci sprzedaży.

Sklepy warzywniczo-owocarskie, rybne, dro­
biarskie w każdą wolną sobotę będą nieczynne-

Zakłady gastronomiczne „Społem” WSS w każ­
dą wolną sobotę czynne jak w dzień powszedni,

W niedzielę po wolnych sobotach czynne 
będą na stałe następujące sklepy spożywcze 
w godz. od 9—14 
sklep nr:
150 — Dąbrowskiego 41a

— Osiedle Powstań Narodowych
258 — Głogowska 27
489 — Dzierżyńskiego 146

2 — 27 Grudnia 13
ęr a z
obiekt handlowy nr:

1 — Os. Kosmonautów „Megasam”
— stoisko z pieczywem, mlekiem i art. 

podstawowymi od 8—14,
— stoisko z wyrobami cukierniczymi od 

9—15.
Zakłady gastronomiczne „Społem” WSS czyn­

ne jak w każdą niedzielę.
Sklepy winno-cukiernicze HSI „Równość” 

czynne będą od 10—16.
Punkty sprzedaży drobnodetalicznej „Ruchu” 

(5O’/«) od godz. 7—19.
Wszystkie punkty sprzedaży detalicznej w 

przejściu podziemnym pod Rondem Kopernika 
— od godz. 10—20, a placówki „Ruchu” w tym 
przejściu przemiennie —

od godz. 7—13 i od godz. 13—49.
UWAGA KLIENCI!

Prosimy o wcześniejsze dokonywanie zaku­
pów a nie odkładanie ich na ostatnią chwilę.

M34-K1



PRACOWNICY POSZUKIWANI
ROLNICZY KOMBINAT SPÓŁDZIELCZY Buszewko 
im. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej zatrudni zaraz 
•— RZEZNIKOW MASARZY do pracy na terenie 

rzeźni w Dębinie gmina Pniewy.
Warunki płacowa i mieszkaniowe do omówienia 

na miejscu w biurze spółdzielni. 2452-K1

USŁUGOWA SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW w Po­
znaniu, ul. Kramarska 17 zatrudni natychmiast 

INWALIDÓW
ze wskazaniami do pracy w Spółdzielni Inwa­
lidów jak również osoby w wieku poprodukcyj­
nym.

U- kobiety — od 55 lat
— mężczyźni — od 85 lat

. na stanowiska:
: — STRAŻNIKÓW
' k- PARKINGOWCÓW

k możliwością zarobku do 3 tys. zł miesięcznie bez 
zawieszenia prawa do pobieranej renty lub emery­
tury (Zgodnie z Zarządzeniem Ministra Pracy, Plac 

' 1 Spraw Socjalnych z dnia 30 kwietnia 1980 r.).
; Informacji udziela: Dział Zatrudnienia Usługowej 

Spółdzielni Inwalidów w Poznaniu, ul. Klasztorna
; 17/18, tel. 573-91. S419-K1

i WOJEWÓDZKI UNIWERSYTET 
; ROBOTNICZY ZSMP w Poznaniu 

Ośrodek Kształcenia Kursowego

ORGANIZUJE
KURSY PRZYGOTOWAWCZE
DLA KANDYDATÓW NA STUDIA

techniczne, ekonomiczne, rolnicze 
i prawno - administracyjne dla pra­
cujących oraz medyczne (dla kan­
dydatów posiadających świadectw o 
dojrzałości).

Bliższych informacji udziela oraz zapi­
sy przyjmuje sekretariat Ośrodka Kształ­
cenia Kursowego WUR, ul. Inżynierska 
4/5, III ptr., p. 302, tel. 519-97 w godz. od 
10—12 (z wyjątkiem sobót i niedziel) oraz 
od 1 września od godz. 15—18 codziennie 
(też z wyjątkiem sobót i niedziel).

Ponadto informacji o kursach zasięgnąć 
można w godzinach przedpołudniowych w 
siedzibie, WUR, gmach Urządu Wojewó­
dzkiego, ul. Stalingradzka 16/17, p. 953, 
tel. 696-765 lub 696-654.

W dniu 18 sierpnia 1980 r. zmarł

EUGENIUSZ CIEŚLAK
główny księgowy przedsiębiorstwa 

odznaczony krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski, Srebrnym Krzyżem Zasługi. 
Brązowym Krzyżem Zasługi, Honorową Odzna­
ką Za Zasługi dla Roawoju Województwa Poz­
nańskiego, Odznaką Zasłużonego Działacza FJN.

W Zmarłym tracimy ofiarnego i oddanego 
pracownika, wieloletniego i zasłużonego działa­
cza partyjnego.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja. Komitet Zakładowy PZPR, 
Rada Zakładowa ZZM i współpracownic}' 

Fabryki Obrabiarek Specjalnych
„Ponar - Poznań” Wiepofama

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu juniknw- 
skim w dniu 22 sierpnia 1980 r. o godz. 13.50.

1822-K3

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 17 
sierpnia 1980 r. zakończyła swoje pracowite ży­
cie, nasza najdroższa, kochana i niezapomnia­
na matka, teściowa, babcia i siostrzenica, prze­
żywszy lat 50

ANIELA FLAK
Pogrzeb odbędzie sic w sobotę. 23 błh. o godz. 

10.10 na cmentarzu junikowskim.
W smutku pogrążona

rodzina
43081®

Dnia 18 sierpnia 1980 r. zmarł długoletni czło­
nek i współzałożyciel naszego Kota

kol. FELIKS POPRAWSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm. o 

godz. 11.00 w Kaźmierzu.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego "'współ­
czucia składają

Zarząd i członkowie
Koła Łowieckiego nr 48 „Ryś” w Poznaniu

4.3251 g

tDnia 18 sierpnia 1980 r. zasnął w Bogu moj 
najdroższy mąż. ukochany ojciec, teść, brat, 
szwagier, kuzyn i wujek, śp.

TADEUSZ LENARTOWICZ
Pogrzeb odbędzie sic w sobotę, 23 bm. o godz. 

11.50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
rodzina

Ul. Sikorskiego 24 m. 6. 43i07g

tDnia 19 sierpnia 1980 r. zmarł nagle, nasz 
najdroższy mąż i brat, przeżywszy lat 66, śp.

MIECZYSŁAW BŁASZCZYK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 22 bm. o godz. 

10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku i żalu pogrążona

żona z rodziną

Ul. Sczanieckiej 1 m. 18. 43160®

Praca S Nauka
Poszukuję kobiety do pro 
wadzenia gospodarstwa. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 38737g.

Tańców towarzyskich wy 
uczą Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a parter. 40374g

• Kupno
Tu tylko skup najróżniej 
szych staroci. Zegar, ze­
garek, świecznik, figurę, 
lampę, porcelanę chiń­
ską, miśnieńską znakiem 
X, półmisek z malowid­
łem, figureczki, wazoni­
ki rzeźbione w róże, mo­
nety srebrne, łyżeczki, 
łyżki, nabierkę obiado­
wą, cukiernicę chętnie 
wygrawerowanym napi­
sem 1800 — 1917, dzbanecz 
ki, dzbanek, czajnik, ta­
cę. różne naczynia. Umiń 
skiego 7a m. 30 Wilda.
____________________ 42051®

0 Sprzedaż
Sprzedam nowy ciągnik 
C360 z przyczepą. Leon 
Głogowiec, Marzenin n-ta 
Niegosław 66-532, 93ip

Ciągnik Ursus 4011. Żary 
koło Żagania. Paderew­
skiego 8 m. 76. 920p

Taksometr sprzedam. Buk 
Przykop 3 m. 33.

921p

Asparagus Sprengeri i 
Plumosus karpy i sa­
dzonki sprzedam. Leszno, 
Reja 91, tel.' 43-17.

8?8p

Sprzedam Ciągnik C-360 
nowy Wrocłąjw, tel. 
347-81. 2387-K2

Sprzedam pasiekę 12 uli 
lyo warszawski 1 dadant. 
Stanisław Chmielewski, 
ul. Smugowa 1, 82-400 
Słupca. / 925p

Przyczepę ciągnikową na 
jazdową, wysoką, wywrót 
kę ręczną sprzedam. 
64-002 Głuchowo 11, gm. 
Czempiń. B25p

Przyczepę ciągnikową ty 
pu Sanok najazdową 
sprzedam. Leszek Paw­
łowski. Goraniec 15, 82-241 
Żydowo. B29p

Błamy karakułowe, łap­
ki czarne, brązowe sprze 
ciam, tel. 701-97 po godz. 
16. 43083g

Sprzedam nowego Jowi­
sza. Os. Czecha 64 m. 3. 

43258®

0 Samochody
Stara 25 oraz Syrenę
R-20 sprzedam. Ostrów 
Wlkp. Krotoszyńska 32 

41375g

Sprzedam Fiata 131 L 
Miraflori nowego, Po­
znań, Sporna 12 w godz. 
17—19. 42305g

Trabanta 601 sprzedam. 
Stanisław Roszkowski 
Stadnina Koni Przysieka 
Stara, 64-040 Stare Boja­
nowo. 932p

Stara 25 z silnikiem Per- 
kinsa sprzedam. Jan 
Ktnieclak, Krzyżanki 21 
gm. Pępowo. 922p

Trabanta 801, rocznik 
1966 sprzedam. Mosina, 
Armii Czerwonej 38 godz 
17—20. 43057®

Sprzedam samochód mar 
ki Fiat 125p, rocznik 1963. 
Szamocin, teł. 57. 927p

Sprzedam fabrycznie no­
wego Fiata 125 combi. Po 
dolska 27a (Sołacz), po 
godz. 16,42401 g

• Lokale
Kupię własnościowe M-2. 
Tel. 506-07 . 41408g

Warsztat 50 ms (Grun­
wald) oddam w dzierża­
wę. Oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 43039g.

Pokój z kuchnią, słonccz 
ne 44 mt zamienię na 
mniejsze, wysoki parter, 
względnie I piętro, chęt­
nie w nowym budownic 
lwie. Oferty „Prasa”, 

Grunwaldzka 19 dla 37971g.

Nieruchomości
W atrakcyjnej dzielnicy 
Poznąnia 3-pokojowy do 
mek jednorodzinny z 
działką 4000 mi na cele 
ogrodnicze zdecydowane­
mu sprzedam. Ofertj’ 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 37827g.
Sprzedam nowoczesne kur 
niki o pow. 1200 mt, c.o., 
woda, wysokość 2,70 m’. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 37871g.

Sprzedam dom z budyn­
kami gospodarczymi w 
Trzuskołoniu, gmina Nie 
clianowo. Wiadomość Gnle 
zno, ul. Kadłubka 13.

37997®

Przeprowadzki, przewóz 
pianin, fortepianów wy- 
konuje Kamiński tel. 
436-31. 37922g

Dyskretną pomocą w ża- 
łr.żeniu szczęśliwej rodzi 
ny służy „Wesele", Ko­
szalin, Zwycięstwa 239 

933p

Sprzedani parcelę budo­
wlaną 695 mt, dzielnica 
Grunwald. Oferty ,;Pra- 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
37970g.

Szlifuję i poleruję wszy­
stkie metale kolorowe i 
żelazne. Kowalski, Słup­
ska 91/92. 42974g

Biuro Matrymonialne
EWA szczęśliwie kojarzy 
małżeństwa. 80-952 Gdańsk 
6. skrytka 237 . 2393-K2

Lekarz 50-letni, wolny* 
sytuowany pozna odpo­
wiednią panią. Cel matry 
monialny. Tylko poważ­
ne oferty z fotografią 
(zwrot zapewniony) „Pra 
sa". Grunwaldzka M dla 
37920g.

Sprzedam działkę budo­
wlaną o pow. 645 mi w 
Środzie Pozn. Oferty 
..Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 37977g.

Kupię 3-pokojowe miesz­
kanie własnościowe w 
starym budownictwie lub 
willi, względnie oddam 
w zamian 4-pokojowe wła 
snośclowe w nowym bu­
downictwie (Winogrady). 
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 38569g.

Młode małżeństwo z dziee 
kiem, członkowie SM po 
szukuje pokoju z kuch­
nią w Poznaniu lub oko­
licy. Ofertv „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 38600g.

Nowo otwarty zakład 
usługowy ul. Grodziska 
25 m. 1 przy Usługowej 
Spółdzielni Pracy „Osie­
dle” w Poznaniu świal- 
czy usługi dla ludności 
craz jednostek gospodar 
ki uspołecznionej w za­
kresie pomiarów kontrol 
nych przy urządzeniach 
elektro - energetycznych 
i instalatorstwa elektrycz 
nego tel. 453-07 ponie­
działek godz. 8—9 piątek
18—17. 42607g

Sosnowiec, nowe M-5 za 
mienię na podobne w Pa 
znaniu. Oferty „Prasa’, 
Grunwaldzka 19 dla 38630®

Czyszczenie dywanów, o- 
bić meblowych na miej­
scu u klienta. Tel. 454-59 
rano, Łukomska. 38503®

Wypożyczalnia sukien

Kawaler 26-letni, wy­
kształcenie wyższe, noż­
na odpowiednią pannę. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 38623g.

Przyjdziesz sam wyjdziew 
.we dwoje” z Biura Ma­

trymonialnego — Poznań- 
Piątkowo, Osiedle Chro­
brego 17F m. 119 Dojaz­
dy autobusami 85. 87,
trąmwajamt 9, 11. 427Mg

Ośrodek Kształcenia Zawodowego nr I 
ul. Cegielskiego 1

Zakładu Doskonalenia Zawodowego 
w Poznaniu

PRZYJMUJE ZAPISY NA KURSY
crganizowane od września 1980 roku

1 kroju i szycia 1°, II0, III0 — półrocz-

Oddam w dzierżawę 2 po 
mieszczenia 12 i 16 mi 
na cichy przemysł na Os^ 
Warszawskim."' Oferty 
, Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 3€553g.

Dnia 18 sierpnia br. zmarł nasz były, długo­
letni pracownik

TADEUSZ LENARTOWICZ
odznaczony- odznaką Zasłużony Pracownik 

Handlu Zagranicznego

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 23 bm 
o godz. 11.50 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy- głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja — Rada Zakładowa 
oraz pracownicy 

Zarządu Międzynarodowych Targów 
Poznańskich

1824-K3

Dnia 19 sierpnia 1980 r. zasnęła w Bogu, w 30 
Yoku życia, nasza najdroższa matka, teściowa, 
babcia i prababcia

ANNA RADZISZEWSKA
z domu Wojciechowska

Pogrzeb odbędzie się w piątek. 21 bm. o godz 
12.00 na cmentarzu parafialnym przy ul. Lu- 
tyekdej.

W głębokim smutku pogrążeni

synowie z rodzinami
Ul. Nad WlerzłHikiem 19 m. 6. 43225g

Dnia 19 sierpnia 1980 r. zmarł po długiej 
i ciężkiej chorobie, namaszczony Olejami św., 
mój najdroższy- mąż, tatuś, syn, brat, szwagier 
zięć i wujek, praeżywszy lat 33, śp.

ANDRZEJ GOGOLEWSKI
Msza żałobna odprawiona zostanie w piątek. 

22 bm. o godz. 18.00 w kościele farnym w Śre­
mie, no czym złożenie zwłok do grobu na 
cmentarzu przy kościele farnym.

W głębokim smutku pogrążone 

żona, dzieci i rodzina

Śrem, ul. Waryńskiego 10 m. 4. 432lOg

tDnia 19 sierpnia 1980 r. zmarła po długich
i ciężkich cierpieniach, namaszczona Ole 

jami św., nasza ukochana matka, teściowa 
i babcia, śp.

WŁADYSŁAWA RZEPECKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek. 22 bm. o godz. 

14.30 na cmentarzu junikowskim.

Pogrążona w smutku

rodzina
^3203^

tDnia 19 sierpnia 1980 r. zasnął w Bogu, 
nasz ukochany ojciec, teść, dziadek 1 wu­
jek, śp.

CZESŁAW KOCZOROWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 23 bm. o goi' 

8.50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążeni
/ synowie z rodzinami

UL Matejki 47. 43166g

Mieszkanie kwaterunko­
we M-4, 2 pokoje, nowe 
budownictwo. Ul piętro. 
Grunwald, zamienię na 
M-3 do II piętra lub win 
da. Może być spółdziel­
cze. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 38634R

welonów, nakryć do 
Chrztu. Poznańska 44, 
Swobodowa. 402S2g

Zlecę haft maszynowy 
lub ręczny. Oferty „Pra 
sa” Grunwaldzka 19 dla 
40685g.

ne w godzinach popołudniowych w 
punktach szkoleniowych na terenie 
m. Poznania

2. trzyletnie kroju i szycia dla młodzie 
ży po szkole podstawowej

3, pomaturalne dwuletnie kosmetyczne
4.

Nowy dom 110 m: z za­
gospodarowanym ogco.
dem 2200 mt na przed­
mieściu Poznania (woda, 
światło, WPK) sprzedam 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 42606g.

Działkę budowlaną Po­
znaniu, (obręb komunika 
cji) kupię, werty „Pra­
sa” Grtrpwaldaka 19 dla 
4C525g.

Sprzedam działkę budów 
laną 5.000 m« w Szamo­
tułach. Ryszard Hycry 
Szamotuły. Wąska 1.

42896®

Sprzedam dom 4 pokoje, 
kuchnia, ziemi 1.850 mt. 
nadające się na warsztat, 
ogrodnictwo. W rozliczę 
niu M-2, M-3 własnościo­
we. Tel. 22-05-28. 40466®

Zguby • Różne
Zgubiono zegarek damski 
pozłacany, okolica Armii 
Czerwonej. Zwrot wyna­
grodzę. Różana 13 m. 3.

43254®

Odstąpię pomieszczenie 40 
mt na cichy warsztat. O- 
ferty' „Prasa”, Grunwal­
dzka 19 dla 42962®. **

Układanie, cykllnowanie 
lakierowanie parkietów
Michalski tel. 201-304

40803®

Uwaga! Naprawa różne­
go typu elektronicznych 
zabawek, gier TV, oraz 
różnego typu zabawek sa 
mobieżnych itp., dorabia 
nie zasilaczy i V; 4,5 Vi 
eY; 9V do kalkulatorów, 
gier itp. Poznań, Miel- 
żyńsklego 14, Okrąglak — 
parter Janusz Soja.

41387g

S Matrymonialne
Pan 46-letnl, technik z 
mieszkaniem, pozna w ce 
lu matrymonialnym pa­
nią bezdzietną do lat 36. 
Oferty „Prasa", Grunwal 
dzka 19 dla 934p.

Najstarsze w Polsce Biu 
ro Matrymonialne „Mał­
żeństwo” 61-707 Poznań, 
Libelta 29 — kojarzy
szczęśliwe małżeństwa?
Czynne godz. 15—19.

40625g

Wdowa pozna wdowca do 
brego charakteru, powy­
żej 170 cm, lat 56 — 62 z 
mieszkaniem w Pozna­
niu. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 38729g.

4- Z głębokim smutkiem zawiadamiamy, że 
I dnia 18 sierpnia 1980 r., przeżywszy lat 74, 
zakończył swoje pracowite życie, po długotrwa­
łej chorobie, nasz przez wszystkich bardzo kó-' 
chapy brat, szwagier, wujek i serdeczny przy-

' jaciel ,

ZDZISŁAW SMOCZYŃSKI
dentysta z Kobylina

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm. o 
godz. 14.30 na cmentarzu w Krotoszynie.,

Stroskani

bracia a rodzinami i oddani przyjaciele
43242g

tDnia 18 sierpnia 1980 r. zmarła w Bogu na­
sza matka, siostra, bratowa, babcia i ku­
zynka, namaszczona Olejami św., przeżywszy 

lat 78. śp.

CECYLIA MŁODZIANOWSKA
z domu Kowalska

Pogrzeb odbędzie się w piątek. 22 bm. o godz.
13.00 na cmentarzu na Miłostowie.

Ul. Chlebowa 1 m. 35.

Strapiona 
rodzina

451553

tDnia 18 sierpnia 1980 r. zasnęła w Bogu 
w wieku 70 lat, nasaa kochana teściowa.

babcia i ciocia, śp.

HELENA ZIELIŃSKA
z domu Pacyna

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 22 bm. o godz. 
15.00 na cmentarzu parafialnym w Ołoboku

W Imieniu rodziny

ka. J»n Szkopek

Wielowieś, Przełtnłeeowo, Wrocław. 43l69g

tDnia 18 sierpnia 1980 r. zasnęła w Bogu, 
moja ukaehana naatka chrzestna, siostra 
szwagierk* 1 ctiscia, przeżywszy lat 90, śp.

KAZIMIERA SOBOCIŃSKA
Złożenie zwłok do grobu odbędzie się w pią 

tek, 22 bm. o godz. 12.00 na cmentarzu na Mi­
łostowie.

W' smutku pogrążona

bratanica z rodziną

Ul. Sikorskiego 6 m. II. 43495g

s. + p.
KAZIMIERZ GRZĄDZIELSKI 

były zawiadowca PKP w Rogoźnie i Krotoszynie 

zmarł dnia 19 sierpnia 1980 r., drogi ojciec, 
teść, dziadek i pradziadek.

Pogrzeb odbędzie ńę w czwartek, 21 bm w 
Krotoszynie.

Pogrążona w smutku

rodzina
43L96®

6.
7.
8.
9.

10.

wyrobu sztucznych kwiatów 
bukieciarstwa 
dziewiarstwa ręcznego 
wyrobu gobelinów
szycia 
szycia 
szycia
oraz

spódnic 
bluzek 
spodni 
na inne kursy zlecone przez

zakłady pracy.
Informacji udziela sekretariat Ośrodka 
ul. Cegielskiego 1 budynek b III p. ora? 
punkt informacyjny Zakładu Doskonale­
nia Zawodowego ul. Kościuszki 57, tel.
548-47, 594-86 w. 19.

KSP „OŚWIATA 
w Poznaniu

O

2104-K1

r ga n i z u j e :
STUDIUM MISTRZÓW 
DYPLOMOWANYCH 
— we wszystkich zawodach, 
KURSY MISTRZOWSKIE 
i CZELADNICZE 
— w wszelkich zawodach 
KURSY PALACZY CENTRALNEGO 
OGRZEWANIA
KURSY SPAWACZY elektrycznych 
oraz gazowych 
KURSY DIAGNOSTYKI 
SAMOCHODOWEJ
KURSY WERYFIKATORÓW 
OGUMIENIA SAMOCHODOWEGO 
KURSY DYSPOZYTORÓW 
SAMOCHODOWYCH 
KURSY ELEKTROMECHANIKÓW 
SAMOCHODOWYCH dla elektryk iw 
chcących uzyskać możliwość wykony­
wania drugiego zawodu 
KURSY KIEROWCÓW 
SAMOCHODOWYCH kat. „B”.
oraz KURSY KROJU i SZYCIA 1° 
— telefon 542-26

Zapisy przyjmuje:
Ośrodek Szkolenia w Poznaniu przy 
ul. Klasztornej 2, telefon 5 2 1-01

2309 KI

KOMUNIKAT
WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNI­
KACYJNE w Poznaniu informuje, że

NASTĄPIĄ ZMIANY 
W OBSŁUDZE KOMUNIKACYJNEJ JEŻYC,

a mianowicie:
W dniach 23. 8. — 24. 8. 80 r. wyłączony 
z ruchu odcinek ul. Przybyszewskiego od 
śrowskiego do ul. Grunwaldzkiej.
Tramwaje linii 19 kursować będą w obu

zostanie 
ul. Dą-

kicrun-

2.

kach ulicami Grunwaldzką, Rooseyelta, Dąbrow­
skiego do Ogrodów.
Objazd dla autobusów linii 69 w kier, do Osiedla 
Kraju Rad ulicami: Marcelińską i Polną, w kie­
runku do Osiedla Kopernika ulicami: Świerczew­
skiego, Szamotulską.
W nocy z 25.8./26.8./27.8./28.8. 80 na odcinku od 
Pułaskiego do Piątkowskiej kursować będzie wa­
hadłowo jeden pociąg tramwajowy.

3. Od dnia 28. 8. 80 na okres około 2 tygodni tram­
waje linii 9 kursować będą do Wilczaka, a tram­
waje linii 11 do Serbskiej.
Na odcinku.od pętli Piątkowska do ul. Nad Wie 
rzbakiem kursować będą wahadłowo pociągi tram­
wajowe.

4. Równocześnie przewiduje się, że w dniu 22. 8.
80 r. około godz, 14.00 
ny ruch tramwajowy 
pętli na Ogrodach.
Tramwaje linii 2, 7, 8 
tomlast tramwaje linii

— 15.00 zostanie wznowio- 
od Rynku Jeżyckiego do

wrócą na swoje trasy, na- 
19, 20 w dniach 23. 8. i ?4.

8. 80 r. kursować będą jak podano wyżej, a od 
25. 8. 80 r. ponownie do Ronda Kopernika.

Pasażerów przepraeaarny za powstałe utrudnienia
komunikacyjne. 2682-K1

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dni... 
19 slerppia 1980 r. przeżywszy lat 67, zmarł mój 
najdroższy mąż, najukochańszy ojciec, brat, 
teść i dziadek, śp.

STEFAN KARMOLIŃSKI
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 21 bm. o 

godz 10 30 w Lesznie.

Pogrążona w smutku 

żona z rodziną

Leszno, Wojska Polskiego 12 m. 6. 4319tg
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NOWY — g- 19 „Dziwne popo­

Niby nowa zajezdnia tramwajów

Po kostki w wodzie
i często pod parasolemłudnie dra Burkego”.

KDF MUZA — g. W, 12.30, 15 
11.30 20 „Bliskie spotkania m 
stopnia” (USA 12 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15, i ,.30. 
20 „Dziedzictwo” (ang. 18 1.).

BAŁTYK — g. 10, 12.30 „Port 
lotniczy 77” (USA 15 1.), g. 15.30, 
18. 20.15 „Hair” (USA 15 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12 „Jenny 
i Tobby wśród dzikich zwierząt” 
(USA b.o.), g. 14, 16 „Bilet po­
wrotny” (poi. 13 1.) g. 1®. 20 „Wier 
na żona” (fr. 18 1.).

KOSMOS — g. 17.30 „Bez znie­
czulenia” (poi. 18 1.).

MINIATURKA g. 15.30 „Czterej 
pancerni i pies” (poi. b.o.), g 
17 30, 19.30 „Prywatne piekło”
(USA 15 1.).

PANCERN1AK — g. 17, 19.30 
„Innv mężczyzna, inna szansa” 
(fr. 15 1.).

RIALTO — g. 15, 17.30, 20 „Przy 
bywa jeździec” (USA 15 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17. 
19 „Porwany przez Indian” (NRD 
12 1.).

SŁONCE — g. 15.30. 17.30 „Ta­
dek niejadek” (poi. b.o.), g. 19.30 
„Ale kino” (USA b.o.).

TĘCZA — g. 15.30 „Błękitna 
płetwa” (austral. b.o.), g. 17.15, 
19.30 „Corłeone” (wl. 18 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 16.30 „O dwóch takich co u- 
kradli księżyc” (poi. b.o.), g. 18.30 
„Ukochana żona” (wł. 18 1.).

WILDA — g. 10 „O jeden most 
za daleko” (ang. 15 1.). g. 13, 15.30, 
17.45, 20 „Przypływ uczuć” (fr. 18 
1.).
' WRZOS (Mosina) — g. 17 „Ale, 
kino” (USA b.o.), g. 19 „Godziny 
miłości” (szwedz. 15 1.).

Zoo (stare) ul. Zwierzyniecka i 
(nowe) ul. Krańcowa — od g. 9 
do zmroku.

j DYŻURY J

SZPITALE: interna, chirurgia, 
laryngologia — ul. Mickiewicza 2; 
okulistyka —‘ul. Garbaty 17; neu 
rologia — ul. Lutycka.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul 
Chełmońskiego 20 Wyoadkl ulicz­
ne 1 zachorowania w miejscach 
publicznych z terenu Poznania — 
tel 999, nagle zachorowania w 
domu, tel 66-00-66

Podstacje (czynne cala dobę' 
Os Piastowskie 16 tel 791-891 
id Bukowa 1, tel 32-12-61: Ugo 
ry 18. tel 20-54-31: 163
teł 544-44: Swarzędz, ul w;anko- 
wa. tel 544-44 1 147-399 Luboń 
pl Wolności 6 tel 544-41 1 130-399

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Slużbv zdrowia, ul 
Marcinkowskiego 22 — czynne co­
dziennie g 7—22 te) 989 - udzie­
la informacji, porad lekarskich 
1 prawniczych przyjmuje skargi 
interwencje

Telefon zaufania 988, ncrady 
prawne tel 522-51 Oh e nlaców 
ki czynne w dni wwszednle z 
15.30—7 30 dn) świąteczne — cała 
dobę

Apteki tylko dvźurv nocne; 
Dąbrowsk!ego 140/142 Kórnicka 24 
Główna 53. Dzierżyńskiego 349 
Mickiewicza 22 Starołeeka 1. Sło 
wlańska. Głogowska 107/109. Oś 
Przyjaźni, naw 141. al \Marcin­
kowskiego 11 (cała dobę).

PROGRAM I: 6 Sygnały d™' 
9 Lato z Radiem; 11-40 Ti! Ra: 
dio Kierowców; 12.25 Mozaika poi 
skich melodii; l2-45 Rolniczy 
kwadrans; 13.01 Przeboje na wa 
kacje; 13.20 Komunikaty; 
Muzyka Keitha Jarretta;
Kącik melomana: 14 Studio . 
ma” (ok. g. 14.05 - infoi. dla 
kierowców); 14.20 Studio Relas-^ 
14 25 Studio „Gama” (ok. g. 15-4ą 
— Infor. dla kierowców); 13-w

13.40

Człowiek i środowisko — gaw., 
16 Tu Jedynka; 17.30 Radiowcu 
rier; 17 Tu Jedynka; 18.20 Ko­
munikaty; 18.25 Nie tylko dla k.e 
rowcóW;' 18.33 Koncert życzeń; 
19.15 Panorama polskiej piosenki; 
19.40 Góralskie instrumenty ludo­
we; 20.05 Kronika sportowa; 
20.15 Międzynarodowy Festiwal 
Piosenki — „Sopot 80” — konkurs 
Interwizji; 21 Komunikat cnei* 
getyczny; 21.15 Z kraju 1 ze swla 
ta; 21.35 Międzynarodowy Festi 
wal Piosenki — ,,Sopot 80’ — Ren 
kurs Wytwórni Fonograficznych; 
23.05 Wita Was Polska.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 9, 
10, 11, 12.05, 15, 19, 20.

PROGRAM II: 7.35 Koncert po­
ranny; 8.35 Dialogi i zbliżenia; 
9.30 Problemy kultury fizycznej; 
9.40 Tu Radio Moskwa.: 10 Kro­
nika kulturalna; 10.35 „Mara- 
kesz — Medyna” — fragm. książ 
kt C. Olliera; 10.30 Z nagran 
Counta Basiego; 10.40 Nie ma mar 
ginesu; 11 Wakacje melomana; 
11.15 Radiowa Poradnia Rodzin­
na; 11.40 Muzyka spod strzechy; 
12.05 Od miniatury do uwertury; 
12.25 Wakacje ląęlemana; 12.55 
Śpiewa A. Majewska; 13 LudzJe 
ze społecznym mandatem; 13.10 
J. Haydn — I koncert na róg i 
ork.; 13.30 Stan pogody, wiado­
mości i komunikat dla górników: 
13.36 Ze wsi ! o wsi; 13.51 Reci­
tal pieśniarski Jona Piso; 14.10 
O zdrowiu dla zdrowia; 14.25 
Muzyka Schuberta; 15.20 Popo­
łudnie dziewcząt i chłopców; 16 
Orkiestra „Magiczne Smyczki”; 
16.10 Muzyka polska XX wie­
ku; 11.40 „Epoka ryb” — fragm. 
opow.; W I ipr :je jazzowe; 17.20

— Nie namawiano mnie, bym przeszedł na 
Fortebzną — z zawiedzioną ruiną mówi mło­
dy mechanik. — To przecież nowa zajezdnia 
tramwajowa i sam bardzo caciałem w niej 
pracować. Nie spodziewałem sic jednak, ze 
ta nowoczesność mieć będzie tyle niedostat­
ków.

— Szkoda, że pan tu nie by) w lipcowe ule 
wy — zagaduje mężczyzna, pracujący przy 
sąsiednim stanowisku. — Nikt z naś’ nie mu ■ 
siał sby niczego dopowiadać, bo niedoróbki 
widać było jak na dłoni.

— Niech się pan nie dziwi — wtrąca ktoś 
inny — słysząc 'określenie: akwarium. Często 
tak nazywamy zajezdnię, bo wszędzie tu wo­
da; stoi w kanałach, jąk pada -- kapię z su­
fitu i przecieka przez okna. Lepiej nie my ■ 
śteć co będzie jesionią.

Za jednia tramwajowa przy ul. Fortecznej 
ma ponad sześcioletnią historię budowy (przy 
stąpiono do niej w 1974 roku). Od początku 
budowa przebiegała opornie, nywał o, iż dłu­
gimi miesiącami nic nie działo się na placu 
W grudniu 1976 roku, kiedy minął pierwszy 
termin zakończenia inwestycji, była ona bli­
żej... początku niż końca. Nasienne tefminy 
mnożyły się, ale niektóre wyznaczali budow­
lani chyba tylko dlatego, by pokrzepić inwe­
stora niezbyt już odległą gotowością obiek­
tu. Później za każdym razem i Gzgoryczenie 
zwiększało się.

Truizmem byłoby twierdzenie, że Woje­
wódzkie Przedsięoiorstwo Komunikacyjne co 
raz bardziej notrzebowalo zajezdni przy ul. 
Fortecznej, bo niezbędna ona była zanim 
jeszcze... zaczęto budowę. Tymczasem po­
większył się niedostatek miejsc naprawczych 
i postojowych taboru miejskiego przewoźnika 
(tak dla tramwajów, jak i autobusów).. Na 
tyle, że wiosną — choć budowlani jeszcze pra 
cowali — WPK zajęło część obiektu na zaple­
cze dła „Jelczów”. Trzeba było rozładować 
ich niebywały ścisk w pozostałych zajezd- 
dniach.

W zeszłym miesiącu do budynków przy ul. 
F ortecznej wjechały pierwsze tramwaje. 
Szybko jednak ich obsługiwanie okazało się 
mniej nowoczesne i wygodne niż oczekiwa­
no. Do kanałów naprawczych „przebija” się 
woda podskórna (nie wykonano — mimo pre 
jektu — odpowiednio szczelnego podłoża) i 
stale jest jej po kostki, a w czasie opadów —

dużo więcej; dotychczasowy „rekord” — skru 
pułatnie odnotow-my w dokumentach — wy 
nosi 64 centymetry!

Na suficie i ścianach zacieki, świadczące, że 
wchodząc do zajezdni podczas deszczów, nie moż­
na zapomnieć o... parasolu. Cały czas pod wojIą 
jest instalacja od wentylacji, której z tego powodu 
dotychczas nie uruchomiono. Windy towarowej nic 
można wykorzystywać, bo styczniki także są pod 
wodą. Zalana jest nadto pompa do obiegu ciepłej 
wody. Uszkodził się parkiet w pomieszczeniach so­
cjalnych.

Pracować w takich warunkach nie jest łat 
wo. Mimo to na ogół sprawnie przeprowadza 
się techniczną obsługę 75 autobusów i 10? 
tramwajów (najstarszych i przegubowców) 
Obecność ich w ooiekcie przy ul. Fortecznc ■ 
jest rozwiązaniem doraźnym. Na dłużej jes’ 
to bowiem niemożliwe, choćby z powodu u- 
ciążliWego i niebezpiecznego dla autobusów 
wyjazdu z warsztatów; muszą kilkakrotnie 
„przecinać” szyny tramwajowe.

Zmieni się to po przejęciu przez 1Vpk baraku 
po przeciwnej stronie ul. Fortecznej. Po od powiel 
niej modernizacji będzie to zaplecze dla autobu 
sów (przyległy teren utwardzi się na plac postojo 
wy), kióre opuszczą zajezdnię tramwajową. Kiedy 
to nastąpi, zależy od opuszczenia baraku przez ge­
neralnego wykonawcę inwestycji — Poznańskie 
Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemysłowego 
nr 1.

Zanim jednak jego szyld ostatecznie znik­
nie z budowy przy ul. Fortecznej, w nowej 
zajezdni nie mogą pozostać tak liczne niedo- 
lóbki. Są one przecież dokuczliwe w codzien 
nej pracy mechaników, a także powodują co- 
taz Miększe szkody. Im później zostaną one 
usunięte, tym więcej trzeba będzie na to wy­
dać pieniędzy. Tym bardziej, że niebawem 
zainstalowana ma być w zajezdni nowoczes­
na aparatura elektroniczna do regulowania 
ruchem tramwajów i usprawniania ich ob­
sługi. Są to bardzo drogie urządzenia i ich 
montowanie w „zajezdni-akwaiium” jest ry 
zykowne.

Skoro jednak czwarta w Poznaniu zajezd­
nia tramwajowa mą być najnowocześniejsza, 
musi otrzymać wspomniane urządzenia. Ina­
czej jej funkcjonowanie może być mało 
sprawne. To tak. jakby przy wznoszeniu wy 
sokiego domu budowlani nie rnogii korzystać 
z dźwigów czy podnośników (nep)

Pamiątki z podróży

Echa .naszych publikacji

Wyjaśnienia jak kameleon
Na naszą nie pierwszą publika­

cję na temat niewłaściwego wy­
korzystania willi przy ul. Pogod­
nej 55, otrrymaliśmy pismo z Ze­
społu Opieki Zdrowotnej na Grun­
waldzie. Czytamy m. in. „Przej­
ściowo budynek został wykorzy­
stany na zmagazynowanie mebli 
i sprzętu z przychodni przy ul. 
Grochowskiej 50 na czas trwania 
jej remontu (...) Obecnie kończy 
się przewożenie zabezpieczonego 
tam mienia na miejsce jego prze­
znaczenia. Przewiduje się oddanie 

,,Przyszedł koniec na kowali” — 
fragm. książki K. Lisa; 17.40 Z 
cyklu: „Życiorysy miast, polskich” 
— Siemiatycze; 18 Koncert mu­
zyki operowej; 18.25 Plebiscyt 
Studia „Gania”; 18.40 Siadem in­
westowanych miliardów; 19 Lau­
reaci Konkursów im. H. Wieniaw 
skiego; 19.40 Dźwiękowy Plakar 
Reklamowy; 20 Studio Relaks; 
20.-20 Musicą Polonica Nova; 20.56 
Recital J. Sulikowskiego; 21.40 
3. Prokofiew — Kwintet g-moll 
op. 39; 22 Promenada; 22.30 Wier 
sze Para Lagerkvista; 22.40 Me­
dium, czyli magazyn miłośników 
sztuki słuchowej; 23.10 Fantazje 
fletowe Telemanna gra B. Kuij- 
ken; ' 23.35 Co słychać w świecie; 
23.40 Jazz na dobranoc.

Wiadomości: 4.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
11.30. 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM HI: 8.05 Za kierow­
nicą; 8.40 Kiermasz płyt; 9 
„Wielbłąd na stepie” — pow. J. 
Krzysztonia; 9.10 Mała poranna 
muzyka; 9.45 Dyskoteka pod gru 
szą; 11 Powieść w wyd. dżw.. — 
B. Prus: „Faraon”; 11.30 A. Dą­

Systematycznie przy 
bywa eksponatów 
muzealnych w pra­
cowni Arkadego Fie 
dlera w podpoznań 
skim Puszczykówku. 
Każda wyprawa 
podróżnika i pisa­
rza, to nowe naby­
tki z egzotycznych 
często stron świata. 
Ostatnio filmowała 
eksponaty (na zdję 
ciu — u góry szczę 
ki rekinów) na po­
trzeby telewizji eki­
pa poznańskiego 

„Teleskopu”

obiektu przy ul. Pogodnej 55 do 
użytku w I kwartale 1961 roku”.

Miejmy nadzieję, że wreszcie 
willa, z której lokatorów wykwa­
terowano kilka lat temu, prze­
stanie być piagazynem. Pierwot­
nie ZOZ na Grunwaldzie zapew­
niał, że ulokuje w niej żłobek, 
tymczasem w ostatnim wyjaśnie­
niu wspomina o zaadaptowaniu 
budynku na cele służby zdrowia. 
Co więc ostatecznie mieścić się 
będzie w tej willi? (a) 

browski muzyk poszukiwany; 
12.05 W tonacji Trójki; 13 Po­
wtórka z rozrywki; 13.50 „622 
upadki Bunga” — pow. S. I. Wit 
kiewicza; 14 W tonacji Trójki; 
15.05 Lato w Filharmonii; 16 Wa 
kacje ze swingiem; 16.40 „Bardzo 
dobre chęci”.— rep.; 17.05 Mu­
zyczna ’ poczta UKF; 17.40 Wszy 
stkie drogi prowadzą do Nash- 
'ille; 18.10 Polityka dla wszyst­
kich; 18.30 Czas relaksu; 19 Ką 
ty widzenia; 19.15 Gra R. Lewis; 
la.35 P. Czajkowski: „Eugeniusz 
Oniegin”; 19.50 „Wielbłąd na ste 
pje” — pow.; 20 Mini-max; 20.45 
Gra R. Lewis; 21 Reminiscencje 
muzyczne; 22.08 Georghe Zamfir; 
2g,15 Blues wczoraj i dziś; 22.45 
Qra R Lewis; 23.05 W tonacji 
Trojki; 24 Między dniem a snem.

Wiadomości: 6.15, 7, 8, 10.30, 12, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 7,40 Radio dedy­
kuje; 8 Concerti a cinąue Be- 
nedetta Marcella (stereo); 8.10 
Estrada przyjaźni; 8.35 W kręgu 
spraw rodzinnych; 9 „Wędruje­
my z piosenką”; 9.25 Recital z

Krytycznym okiem

Pół roku „milczenia"
Od marca u zbiegu ulic Dzier 

żyńskiego i Gwardii Ludowej 
zamknięty jest lokal, w którym 
mieścił się sklep filatelistyczny. 
Jego szyld pozostał, ale sklepu 
już nie ma (przeniesiony został 
do lokalu przy ul. Dzierżyńskie­
go 61). Pomieszczenie od prawie 
pół roku stoi puste, bez jakiej­
kolwiek informacji o przyczynie 
i terminie zamknięcia.

Dziwi to, bo powierzchnia han 
dlowa w Poznaniu nie jest aż tak 
duża, by wiele miesięcy duży 
sklep byt pusty. Okazuje się, że 
ma tam być punkt sprzedaży 
„Ruchu”. Ponoć od początku 
września. Gzy informacja o tym 
— i o przeniesieniu sklepu fila­
telistycznego — dawno już nie 
powinna pojawić się na 
drzwiach płocówki? 6mek)

• Każdorazowy wstęp na. Pły­
walnię przy „Ąrenie” kosztuje 
dorosłą osobę 15 zł, a i dla dzie­
ci jest drogi Zęby chociaż za to 
— zwraca się do „Głosu” czytel­
niczka z ul. Matejki — dbano na- 

nagrań skrzypaczki K, Dąjnczow- 
skiej (stereo); 10 Lekcja jęz. an 
gielskiego; 10.15 Śpiewa Ł. Pruę; 
10.20 „Orkiestralne kontrasty”; 
10.50 Zespół „Familia”; U „Aby 
oswobodzić cały Górny Slązek” — 
słuch. K. Broił-Jareckiej; 11.30 
Śpiewa W. Piawko (stereo); 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 1225 
Giełda płyt (stereo); 13 Tu Stu­
dio Stereo (stereo); 14.45 Gra i 
śpiewa rumuński zespół „Bradu- 
letul” (stereo); 15.05 Pół .wiek'1 
Teatru PR — Dwie miniatury słu 
ehowiskowe W. Zechentera; 16.05 
Nauka i technika; 16.30 Rozmo­
wy o wychowaniu; 16.40 Z taś­
moteki spikera; 16.50 Radioex- 
press; 17 Radioreklama; 17.15 
Aud. ekonomiczna; 17.25 Antena 
młodych; 18 Stereo: Piosenki i 
melodie Estrady; 18.25 Postawy 
i wzory — Polak w podróży; 18.45 
Prawdy i legendy pamiętników — 
I. Domeyko; 19 Podziemne bo­
gactwa — Siarka; 19.15 Lekcja 
jęz. angielskiego; 19.30 Stereo: 
Wieczór w stereą; 22.15 Ziemią, 
człowiek, wszeebńwiat; 22.35 Pom

Poziom Warty ani drgnie
Po ładnej ostatnio pogodzie spodziewano się, że szybko 

'zacznie opadać poziom Warty, zawsze w ciepłych ókresach 
lata wydatnie „parującej”. Tymczasem jej poziom od po­
czątku sierpnia prawie nie drgnie. Na całej długości rzeki 
utrzymuje się w strefie stanów wysokich — na granicy 
ostrzegawczych. Wczoraj przy moście Rocha w Poznaniu 
Warta miała 400 cm. głębokości, a więc dokładnie stan ostrze­
gawczy. *

Następstwo to ciągłego jeszcze spływania wody z pobli­
skich pć>l i łąk oraz wysokiego poziomu wód gruntowych. 
Jak się przewiduje, w najbliższych dniach stan Warty nie 
zmieni się. Nie stanowi to jednak przeszkody w prowadze­
niu żeglugi barkami, (bop) •

Podpory nie mostowe

Montowanie pod­
pór kojarzy się na 
ogół ze stawianiem 
mostu. Coraz częś 
ciej jednak wiąże 
się także z budo­
wą wysokich insta­
lacji cieplnych, nie­
kiedy przebiegają- 
jących nad ulicami. 
Obecnie przygoto­
wuje się taką insta 
lację przy ul. Przy­

byszewskiego.
Fot. (2) — R. Królak

Sobota z tatusiem" pod taką 
nazwą Spółdzielnia Miesz­

kaniowa „Osiedle Młodych” or­
ganizuje imprezę w wolną sobo 
tę (23 bm). Odbędzie się ona w 
amfiteatrze nad Wartą w godzi­
nach od 14 do 19. Program za­
pewnia miłe spędzenie czasu, 
gdyż przygotowano wiele roz­
maitych konkursów i gier, a tak 
że występy osiedlowych zespo­
łów artystycznych, (a)

\kj Liceum Ogólnokształcącym 
dla Pracujących przy ul.

Strzeleckiej 10 w Poznaniu są 
jeszcze wolne miejsca w klasach 
pierwszych dla uczniów, którzy 
ukończyli szkołę podstawową — 
na okres 4-letniej nauki i dla 
absolwentów zasadniczych szkół 
zawodowych — na 3-letniq nau­
kę. Dla uczniów pracujących, 
którzy przerwali naukę w liceum 
i zamierzają ukończyć szkolę 
średnią, są wolne miejsca w 
klasach, drugiej, trzeciej i czwar 
tej. Sekretariat przyjmuje zgło­
szenia do końca sierpnia we 
wtorki i piątki w godzinach od 10 
do 13. (na)

od^^my
Anna Kowalewska. — Adresu 

nie możemy podać, gdyż w Po 
znaniu obecnie już nie działa stu 
dio nagrań pscztówek dźwięko­
wych. (201) 

leżycie o ten ośrodek. Niestety, 
teren wokół basenu, gdzie można 
by się rozłożyć dó opalania, test 
zachwaszczony ! wszyscy się tło­
czą na obrtzeżu basenu Za co 
więc te wysokie opłaty, jeśli na. 
wet plaży piaskowej tu nie urzą. 
dzono?

Skargę czytelniczki na zaniedba­
ne trawniki i sugestię, by stwo. 
rzyć na terenie tego kąpigjiska 
plażę, dedykujemy kierownictwu 
pływalni w parku Kasprowicza. 
(1958) 

nikpw« legendy — „Letnik”; 32.50 
A^la zingareee.

Wiadomości: 6.40, 12, 15, 16. 2?.55.

TELEWIZUA^

PROGRAM 1
15»26 — „Decyzje piętnastolatków”
15.55 — Obiektyw;
16.15 — Dziennik (kol.);
16.30 — Czwartek TDC — w pro 

gramie m. in. film z serii 
„Wojna planet” — ode pt. 
..Niebezpieczna wycieczka” 
film amer.:

17.30 — „Psie portrety” — film 
dokumentalny TV rumuńskiej;

W.55 — „Zawsze w potrzebie” — 
reportaż wojskpwy (kol.);

18.20 — Studio Telewizji Młodych 
(kol.);

18.50 — Dobranoc (kol.);
19.00 — Lekarz radzi (kol.);
19.10 — Turystyka i wypoczynek 

(kol.);
19JP tj- Dziennik (kol.);

— iv Festiwal In+erwieji

Z „Przemysławem*4 i „Głosem"

Do końca września 
autokary obwożą 

po Poznaniu
W obecnym sezonie letnim 

już prawie 1400 osób (w tym 
wiele z zagranicy oraz grup 
kolonijnych) skorzystało z au­
tokarowych wycieczek po Po­
znaniu, wprowadzonych z ini­
cjatywy redakcji „Głosu Wiel­
kopolskiego” przez Wielkopol­
skie Przedsiębiorstwo Tury­
styczne „Przemysław”. Współ­
pracuje -przy organizowaniu 
tych imprez także Wydział 
kultury Fizycznej i Turysty­
ki Urzędu Miasta.

Trwająca około 3,5 godziny 
wycieczka po starym i nowym 
Poznaniu pozwala — dzięki 
informacjom fachowego prze­
wodnika PTTK — poznać dzie 
je miasta, jego najważniejsze 
zabytki architektury oraz 
współczesność. Toteż sprzed 
Centrum Obsługi Turystycz­
nej przy ul. Walki Młodych 6 
odjeżdżają, przeważnie pełne 
autokary. Można z tej formy 
poznawaniu grodu Przemyśla 
korzystać w każdy wtorek 
i piątek, o godzinie 10 lub 
16.30

Warto przypomnieć, że w 
ubiegłym roku z autokarowych 
imprez „Przemysława”, odby­
wających się pod egidą „Gło­
su” skorzystało prawie 2 500 
osób- Wycieczki po Poznaniu 
odbywać się będą do końca 
września. (c)

GOŃCA 
zatrudni natychmiast 

redakcja 
„Głosu Wielkopolskiego” 

Zgłoszenia — Kombinat Wy- 
dawniczo-KolDortażowy po­
kój 61, ul Grunwaldzka 19.

— Sopot 80 — Konkurs In­
terwizji (kol.);

21.15 — IV Festiwal Interwizji 
-- Sopot 80 — Konkurs Wy­
twórni Fonograficznych (kol.);

22.35 — Dziennik (kol.).

PROGRAM 2

10 00 — Tu-rystyka i wypoczynek 
(kol.);

10.20 — „Psie portrety” — film 
dokum. TV rum. (kol);

10.45 — „Popołudnie wiedzy i fen 
tazji" (kol.);

11.55 — Dziennik (kol.);
16.10 — „z koszar 1 poligonów”;
16.35 — Język rosyjski — lekcja 

20 (kol.);
17.00 — „Popołudnie wiedzy i fan 

tazji” (kol.);
19.10 — Teleskop;
19 30 — Dziennik (kol.);
20.10 — Film fabularny;
21.40 — 24 godziny;
21.50 — Pegaz (koi.);
22.45 — Język rosyjski — lekcja 

32 (kol.).


